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CENA PR[Nur~ERATY:' 

W L O D 7. I: 
Rocznie rb. 8 k.-
Półrocznie n 4 I"J -

Kwartaln. I"J 2 I"J -

Miesięczn. n - n 67 

Odnoszenie 10 k. m. 
Egz. pojedyńczy 5 k. 

1903 r. 
Kalendarzyk tygodniowy. 

Piąto Sw. 'Józefa W. 
Sob. Św. J anual'yusza. 
Kiedz. N. M. P. Bolesnej. 
Pono św. Mateusza Ap. 
Wtor. Św. Tomasza B. W' 
Środa. Św. Tekli P. M. 
Czwarto Św. Nikodema. 

Wschód: godz. 5 m. 41-
Zachód: godz. 6 m. 05. 
Dl. dnia g. 12 m. 24. 

1I_1iIĄ1IIlIII ___ ~ 

ol przeayłką pocztową: 
Rocznie rb. 10 kop. -

Rok VI. 

Półrocznie fi 
Kwartalnie " 
Miesięcznie 

50 
85 

Redakcya 
w ŁODZI, 

ul. Piotrkowska N: III. 
pjc!tek, dnia 5 (18) września 1903 roku. 

,,' 
" M telefonu 592. KantorYi własny w Warl!ul:awieg Wspólna oM 32; 'W Pabianicach Ul p. Teodora Minkeg 

Wf ZgierzUl Ul pa UdeR"'ta; W Łodzi BhJiro dzienników ii ogłoszeń ul .. Piotrkowska .M 103. 

CENA OGŁOSZEŃ: fiN a d e B l a n eU na l-szej stronicy 50 kall. za wiersz. Zwyczajne ogłoszenia za tekstem po 7 kop. za. wiersz nonparelowy lub jego miejsce. 
Małe ogłoszenia po 11/~ kop. od wyrazu (dla poszukujących pracy po 1 kop.). Rek l a m y i N e kro log i po 15 kOp. za wiersz petitowy. 

ARTYKUŁY bez ozmwzenia hononryum Redakcya. uważa. za bezplatne; rękopisów drobnych nie zwraca. 

a in~ły kwi ty 
1331-3-1 

na prenumeratę " JU" 
za MM: 1758, 1762, 1774 (kwartalne), 2477, 2493. 2507, 2525, 2529, 2531, 2537, 2539, 2547, 
2549, 2553, 2565, 2571, 2581, 2583, 2599, 2601, 2603, 2605, 2615, 2617, 2631~ 2637, 2643, 2649, 
2651, 2659, 2679, 2683, 2687, 2689, 2693, 2711, 2717, 2725, 2729, 2735,2739, 2743, 2747, 2755, 
2761, 2757, 2765, 277 J, 2777. 2803, 2821, 2833, 2857, 2869, 2657. (miesięczne za sierpieil). 

Łaskawego znalazcę uprasza się o zlozenie tych kwitów w administracyi "ROZWOJU." 

Zatwierdzone przez Ministeryum Spraw '\Vewnętrznych 

ulica a adzka N9. 1, dom cheiblera 
Zapisy przyjmują się codziennie od II, do l rano i od 4. ~o 6 p~p. Wykłady następuj}~cy.cb 

przedmiotów: gra fortepianowa, skrzypce, wIOlonozela, organy, splaw zbIOrowy, te?rya muzykI, In
strumentaoya symfoniczna, oraz wyższa kom~ozyoya. Opl~ta r~czna rb. 80., w polrocznych rata~h, 
płatnych z góry. Specyalny kurs kompozycyI 40 l:b; ro~zllle. ~zkola będz.Je prowad~ona P?d ogol
nym kierunkiem dyrektora Antoniego G!'udzulIskl .. ego, .. kla~y fortepIanu pod kle~unlnern prof. 

_ konserwatoryum Warszawskiego p. AntłJlłuego Syglletynsluego, skrzypce pro!. Jan pn
Jarz uczeń pr. Joachima i teoryę kompoz,rcyi o~'az niższy fortepi~n pr?f. Sta~isł~w SZ,wa~c
bach.. Specyalne kursy wieczorowe w srody l ~oboty. Po ukonczelllu wydają SIę, podlug S 14 
ust. kurs. muz., patenty i świadectwa nauczyOlelskle. 1292-1-1 

Uzyskawszy pozwolenie Władzy Wyższej 
otwieram w Łodzi dnia 20/6 b. m. pracownię 

Malarsko-Przemysłowa ola kobiet 
gdzie udzielane będą lekcye 

malarstwa, rysunków i sztuki stosowanej. 
Zapisy przyjmują się codziennie w g. od 1-4. 

licya N O ińska 
art. malarka. 

Wólczańska .Ni 139 
dom Rahla. 1323-6-1 

ala onc,ertowa. 
w sobotę, dnia 19 września 1903 r. 

askarada Artystyczna 
Wejście dla panów 1 rb. 60 kop. 

Dla pań 1 rb. 10 kop. 
Początek o godzinie 12-e.1 w nocy. 

Ceny potraw i napojów nizk.ie. 1328-3-1 

-8-

Przegląd polityczny. 

Łódź, 18 w'1·ześnia. 

Zaskoc'lQna zbyt szybkim rozwojem wypad
k6w na półwyspie bałkańskim dyplomacya eul'O
pejska biedzi się obecnie nad wyszukaniem środ
ków, któL'eby, jeśli już nie można stłumić pożaru 
na Wschodzie, przybierającego z dniem każdym 
coraz to szersze rozmiary, to przynajmniej zlo
kalizować go mogły, tak, aby wojna bulgarsko
turecka, prawie już nieullikniona, nie wznieciła 
wojny powszechnej, 

Wobec tak groźnej sytuacyi nie od rzeczy 
będzie zastanowić się pobieżnie nad ugrupowa
niem się mocarstw odnośnie kwestyi wschodnio
europejskiej i głosami wybitniejszych publicy
stów, róznemi czasy omawiających sprawy bał
kańskie. 

Aby wytworzyć sobie jasne pojęcie o no
wem ugl'Upowaniu się mocarstw, nie należy 
zapominać o niezaprzec'l..onym fakcie zbliżenia 
się Francyi ku Włochom i Anglii. Tu za'l..naczyć 
wypada, że lbliżenie się Francyi ku Włochom 
nie osłabiło bynajmniej znaczenia potrójnego przy
mierza, zbliżenie się zaś Francyi ku Anglii sta
nowi znamienny fakt w dziedzinie polityki wscho-

I dniej mocarstw enropejskich i dowodzi, że oha 
mocarstwa przedzielone kanałem La .Manche, po
mimo dzielących je antag·onizmów. uznały po-
tr'l..ebę wspólnej obrony interesów swych na Wscho
dzie europejskim. 

~łochy znów czuwać muszą, by przy likwi
dacYI sprawy wscbodniej, jeżeli do niej dojdzie, 
mocarstwa nie pomin~ły praw historycznych 
Włoch do panowania na Adryatyku. 

Popularna w południowych Włoszech gazeta 
polityczna "Mattino" , wydawana w Neapolu, oma
wiając tę kwestyę, dowodzi, że rokowania, to
czone w ~p.rawie Adry~tyku w 1'. 1902 pomiędzy 
'\Vłochaml 1 Austl'yą, me doprowadzily do pożą
danego rezultatu, poniewai proponowano Wło
cbom, by sferę swoich wpływów ograniczyły 
tylko do pobrzeia morza Jońskiego, gdzie osiedli 
albańczycy, gdy tymczasem Austro- Węgrom win
no pl'zypaść w ud ziaje całe pozostałe pobrzeże 
Adryatyku. 

Włochy pod :i.adnym pozorem zgodzić sil:;) 
na to nie mogły. Popiera zaś icb pretensye 
i Czarnogóra, od pewnego czasu w sprawach 
wschodnich idąca dłoń w dłoń z Włochami. 

W roku zeszłym kwestya ta była jeszcze 
otwartą. Obecnie stan rzeczy na Bałkanach tak 
się zaostrzył, że sprawa panowania na Adl'ya
tyku stała się znów kwestyą aktualną. 

(Matti~o> informuje swoich czytelników, że 
rząd włoskI przygotował już projekt, z którym 
zamiel'za wyHtąpić, gdyby likwidacya sprawy 
wschodnio - eUl'opejs"kiej stanęła na porządku 
dziennym. Mianowicie południowy Epir winien 
być odstąpiony Grecyi, sfera zaś wpływ6w wło
skich ma gię rozciągać wzdłuż pobrzeża morza 
Jońskiego i cieśniny Otranckiej aż do przyląd -
ka Pali, z tem wszelako warunkiem by w da
nym razie wpływy włoskie sięgać mogły ai do 
Durazzo, warowni nadmorskiej w wilajecie tu
reckim skntul'skim nad morzem Adryatyckiem. 
Austro - Węgry zaś mogą otrzymać tylko cześć 
wybrzeża adryatyckiego, Skutari i Sall-Giow~ni 
(dolinę i ujście Driny) tudzież wyżyny Rodoni, 
Nowy Bazar, Ochrydę i Monalityl'. Znany pu. 
blieysta i deputowany francuski Eugeniusz Etien
ne, jeden z czynniejszych członków francuskiei 
parlamentarnej grupy kolonialnej w al'tykułac'ł~ 
po~ .:ytułem ."Fl'ancy~ wobec sytuacyi em'opej
Sklej dowodZI, -że me sposób pozostawić spra
wy macedońskiej w jej dotychczasowym stanie. 
Mocarstwa dążą jedynie do utrzymania na Bal
kanach istniejącego porządku rzeczy a przecież 
i położenie rozpaczliwe chrześcian pod jarzmem 
tureckiem należy też wziąć pod rozwagę. Nade
szła ch.wil,a, w której dyptomacya europejska 
otwarCIe l stanowczo, bez sypania sobie nawza· . 

I jem piaskiem w oczy przystapić musi do. 1'07.

I wiązania sprawy macedońskiej a może wogóle 

I 
sprawy wschodnio-europejskiej. 

Dalej Etienne proponuje, aby odłożywszy na 

l
, stronę .reformy polecone przez Rosyę i Austro" W. ę

gry, ktorych Turcya nie jeAt w stanie przepl'o:wa -
dzić) utworzyć z Macedonii prowincyę autonomi~ 

I 
czną pod gubernatorem chrześcianinem, jak to 
uczy.niono niegdyś z Rumelią wschodnią, dziś sta
now1ącą Bulgaryę południową· Etienne nieyvierzy 
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n,hy autonomia doprowadziła do wojny pomiędzy 
J'.aludniajaeemi Macedonię plemionami. Zresl.tą 
Elll'Opa ~innl1 wyczerpać wszeJ,kie środki; b~l.e 
nie dopuścić do wojny w spraWJe macedOllSkle.l, 

zamies:t,kanifi 'l powodu, że g'mina żydowska nie 
chce ich na uowo za pisać 00 grona swych człon
ków. mogą dalej przebywać w obrębie tej gu
herl1ii, do której ich zesłano na 'lasadzie wyro
ku sądowegn, mimo, że wogóle żydom na Sybe
ryj mieszkać liie wGlno,iako leżącej po ~a t. zw. 
"granicą osiedleniu 1.1 żydów. 

'wojny mogącej mieć nieobliczone. nas,tępstwa. 
Etienne jest wrcf:lzcie zdania, że zbl1żeme Fran
cyi do Anglii możnaby zamienić na soju~z 1'0-

:-;yjsko - franko - angielski, za':'~H·ty wy~ąc~n.Je dla 
rozwiązania sprawy wschodl1lo-eurOpej8kle,). 00 
do tego my li się publicysta francuskl, al
llOwiem interesy tych mocarstw zbyt są roz
bieżne, aby mogła być mowa o ści81ym sojuszu, 
lub też, uawet o wspólnem działaniu, jeżeli jego 
podstawą nie będzie ntn~ymanie istniejącego sta
DU rzeczy na Bałkanacb, uwaruukowa?~ ,wp:o
w:?tcheniem koniecznycb reform w cbrzesmanskJCh 
pruwincyach tureckich. 

Kwestya macedońska i wogóle c~ła sprawa 
wl:łcbodnio - europejska :libyt jest powikłana, by 
hez zupełnej pomiędzy sohą solidarności wiel
kich mocarstw można ją było rozwiązać na dro-
uze pokojowej. . 

Naleźy też wziąć pod baczną uwagę l sta
nowisko Niemiec w kwestyi wscbodniej, dotyeh
e'l..ClS jeszcze jasno nieokreślone, Minęły już cza
~y, kiedy Bismark mógł śmi~ło twierdzić, ż~ sp~'a
wa wsehodnio-europejsl{a nie warta dla NIemIec 
kości jednego pomorskiego ,grenady.era .. ~zi~ 
Niemey na wschodzie Europy l w AZyl Mn~eJszeJ 
ma.ią jnż bardzo żywotne, dla swego h~ndlu l prze
mysłu interesy, by bez ICh w8pólu(~zIału sprawa 
wtJchodnio-europej8ka rozwiązana hyc mogła. 

\Vpływy niemieckie llad Bosforem są hard~o 
silne, a interesy niemieckie w Turcyi europeJ
~kiej i azyatyckiej laledwie zapoczątkowane. 

Wszystko to zniewala rząd niemiecki d~ pod
t.1'zymywania Turcyi i istniejącego w jej dZlel'Ża
whch stanu rzeczy i bynajmniej nie czyni dlań 
pożądanem wzmoże~ie się n~ Ba~k~nach .żywi,o~u 
słowiańskiego, co lllezawodme mlec będzIe ml~J
sce, jeśli spl'awa wschodnio-europejska rozw~ą
'l.una hedzie w duchu jej historycznego rozwoJu. 
Niepożądane jest też dla Niemiec wzmożenie si~ 
nad Bosforem wpływów Francyi, Anglii lub któ
regokolwiek z wielkich ~o?al'stw, Zgod~iyłby się 
jedynie moie na popchll1~Cle ku połudlll~-wscho
dowi Austro-Wegiel', o ile wszelako du~lIstyczna 
moual'cbia Hab~bUl'gów utrzymać zdoła dotycb
czasowy swój nstl'~j p,aństwowy, ~ którym niem-
ry zachowają donunuJąee stanOWIsko. . . 
, Prly ocenianiu sprawy wscbodmo-eul'opeJ
skiej należy je8zcze liczyć się z fan~tyzm~m .m~
'l.llłruańskim, który już w dostateczme gl'ozneJ SI

le ujawnił si~ w roku 1897 podczas wojny grecko
tureckiej, 

Jnż'w(,wczas rozbud zil się groźny rucb wśród 
mabometan Azyi Hredniej, nawołujący do wojny 
świętej przeciw giaUf?m, Ahdurrachn:an-chan, 
władcu Afganistanu, bIł monet~ na wOjnę prze
ciw (niewiernym) a W Pendżabic' wybuchło po
wstanie, z trudem' stłumione przez anglików. 

'rem bardziej teraz, wobec wypadków na Bał
kanach, wobec usuwającego się z pod nóg mu
zułmanów panowania w Europie i rozbudzon,ego 
wszecbmahometanizmu, wojna z Turcyą gromkIem 
echem rozleguie się po wszym świecie muzulm~ń
skim, Toć sułtan turecki, uważany przez Wl~
kszość wyznawców proroka za głowę islamu" 1l1~ 
na żal't grozi rozwinięciem w Stambule śWIętej 
cborągwi Mahometa, gdyby j~terwencya ~ocarstw 
zH.grozić miała jego panowamu w EuropIe. 

S. J. 

KAL!NDARZYK T!RMINOWY. 
Jutro. 

IMIONA SŁOWIAŃSKIE. Iścislawa. 
TEATR WIELKI. "Lohengrin," opera Ryszarda Wa

gnera. Występ p. Aleksandra Bandrowskiego. Początek 
o g. 8 i pól wieczorem. . 

ĆWICZENIA I, II i III oddzialów straży ogniowej 
ochotniczej, oraz ćwiczenia IV, V, VI i VII w domu re
kwizyt0wym III oddziału. 

Miejsco·wa. 
Na Kochanówkę. W sprawie podjętych pr:t,e:t, 

zarząd chrześciańskiego tow. dobroczynnoścI sta
rali u wład1. () wyjednanie stałe~o ,subsydyum 
W kwocie rh. 5,000 i jednorazowe'j zapomo~i rb. 
10,000 11a utrzymanie :;lchrnuiska dla obb!kauycb 
w Kocbanówce pod Łodzią, dowiaduiemy się 
z urzędowego źródła, źe w tych dniach prezy
dent m, Łodzi ott'zymał zawiadomienie, wyja
śniające, że ministeryum spraw wewnętrznych 
zgodziło się w zasadzie na udzielenie z kasy 
miejskiej wzmiankownnych ~mm. lecz dopiero 
począwszy od roku 1904, uzasadniając odmowę 
wydania zasiłków w roku bieżącym tem, źe ma .. 
gistrat łódzki powyższycb sum: 5,000 i 10,000 
ru bli nie wprowadził do budżetu wydatków na 
rok 1903. ~to8ująC sitj więc do decyzyi mini
stel'yum, zarząd miejski wprowadził wymienione 
pozycye do budżetu na rok 1904 i tym sposohem 
zarząd schroni8ka dla ohłąkanvcb w Kocbanów
ce będzie mógł otrzymać z kasy miejskiej w 1'0 

ku p1'l~yszłym 1904 sum~ rb. 15,000. 
rrymczasem ma~istrat Mdzki wypłacił za

rządowi szpitala w Kochanówce rb. 3,170 z fun
duszów kuracyjnych, stosownie do przedstawio
Bego rachunku zal'ządu zakładu za utrzymanie 
chorych, zakwalifikowauyr.h prze?: magigtrat 
w przeciągu dwóch lat 1902 i 1903, t. j, od 
chwili otwarcia do d, 4 września r. b. 

Podatek podymny. Do sprawdzenia dekla
racyj, złożonych pl''t.ez obywateli miasta, okre
ślających wysokośd dochodów '!. domów, zostały 
wybrane trzy komisye, które czynnośei swe już 
ukończyły. W dniu wczorajszym komisye zebra
ły się u inBpektora podatkowego, dla ostateczne
go postanowienia o wysokości podatku podym
nego. Właściciele fahry k płacić będą podatek 
podymny w stosunku do Rzacunku a~ekuracyi od 
budynków i maszyn z doliczeniem l/a szacunku 
od budynków na fundamenty, a po zestawieniu 
tych cyfr w jedną sumę. od niej płacić będą 5%. 

Pi}datek podymny z placów pohierany będzie 
w ten sposób, że właściciele placów, którzy wy
kazali jakikolwiek docbód, hędą placi~ podatek 
.od docbodu, ci zaś, którzy nie wykazali żadnych 
docbodów z placów, płacić mają: przy ul. Piotr
kowskiej po 20 kop. od pręta kwadratowego, 
przy ulicacb bocznych po 15 kop., na krańcach 
miasta po 10 kop. 

Wykłady towaroznawstwa. W szkole han
dlowej przy stowarzyszeniu wzajemnej pomocy 
pracowników handlowych wprowadzone zostają 

I wykłady specyalnego przedmiotu towaroznaw
stwa, Na stanowisko nauczyciela tego przed
miotu powołano inspektora fabrycznego p. Wa11-
kowa. 

Na wystawę do Drezna. Pp. Franciszek Cheł
miński, starszy budowniczy miejski, oraz inżynier 
Józef Witkowski, dyrektor kolei elektrycznej 
lódzkiej, udali się wC'lOraj na wystaw~ miast 
niemieckich do Drezna. Pierwszego zastępuje in
żynier Ozesław Zambrzycki, drugiego inżynier 
Bronislaw Sopoćko. 

I 
Ogólna. 

Żydzi ~a Sybery:i. Pod,ług ~yjaśnienia ęe-
nutu ŻydZI, skazalll na oswdlell1e przez peWIen 
czas' na Syberyi, po uk011czenju terminu kary, 
o ile nie mogą powracać do miejsca dawnego 

Plany zatwierdzone. Rząd gubernialuy piotr
kowski zatwierdził plany na następujące bu
dowle: Gecelowi Cigelbergowi, przy ul. Konstant y
nowskiej pod N~ 320 - na budowę farbiarni i 
kotłowni; Mordce Luksenburgowi, przy ul. Pańskiej 
pod NQ 75 - na budowę 3·piętrowej oficyny i 
założenie sześciu balkonów na domu frontowym; 
Aleksandrowi Tykocinerowi, przy ulicy Anny 
pod ;N'g 15 - na bl1dowę 3- piętrowego domu, na 
składy i kantor; Janowi Szpeidlowi, przy ulicy 

. Lutomierskiej pod N~ 100 -na budowę 3-pię
trowego domu frontowego, sklepu i komórek; 
Janowi Szpeidlowi. przy ul. Długiej pod.M 123-
na budowę domu 3-piętrowego i takiej oficyny; 
Samuelowi Pozuańskiemu,przy ul. Juliusza pod 
~g 37 - na budowę domu 3'piętrowego,dwóch 
takich oficyn i komórek; Ludwikowi Kellerowi, 
przy ul. Wienbowej pod M 14 - na budowę 
domu 2-piętr0we~o i stajni; Hermanowi Schitze
mu, przy ulicy Widzewskjej pod .M 4 - na bu-

dowe 3-pietrowt'j ofieylly; Józefowi IJuhillf.Jkiemll. 
przy~ ul. iawadzkiej l~od .N~ 2;), ~ ~la hudOWt~ 
dwóch 3-piętrowych oficyn,. komorek I 

ośmiu balkonów na domu frontow)'lIl; 
Ofenbachowi, przy ul. \Vóler,a{lskiej pod .Ni1 ;)--

na hudowę donlu 2·piętl'owego. 

Osobisłem D. JIled. Zygmunt Uole powrócił. 

- Dr. L. Czal'llożyl powróeil. 

Schwytanie :doczyń(j~w. Dzi?; nwo :-lt.r{,ż le,~ 
śny Woźmuk zauważ,yl Idącą. Hz.yhko przez 
:miejski .iulu~ś kohietę, która llI(~N:~n w n:ku 1";)':
maite przedmioty, o;'I!!(!ał(~ ,~!lIl Il~t WHhyNtl-~IC 
strony, c'!.y czascrn kto ,lt~.l me i-w:W1. Zachowan e 
się wyHtl·ll.!'lWllej ko~)iety ZW,l'()(:lŁo Bzez.ególl1ą 
uwage "V(Jźuiaka. NIC namy8lap!U długn, 
Woź~iak schwyciŁ ow:~ kobietę, :lo gdy ta Jl.uez~la 
sic z nim sz;amotać, prz.y llomoey Hwego k()le~~i 
od~prowadził do cyrkułu, gdzie st.wicnlz.ouo, li. 
jest to 1łodziejka 2l-1etllia Jozct'a. 'l'r:d'alska. 

Rzecz.y, lU()re zllaleziollo prz.y nie.i, poehodzl\ 
z kradzieży, Hpcłniollcj wczoraj w domu na. ul. 
Głównej Br. 5;'), 8lo~d wynicHiouo je do l Iti' 11 
:miejskiego. Krndzieży dokonało kilku zloezYll
ców,: mi<;dzy innymi Ol~.'.illic'l..nk, który ~lua
dzionc przedmioty wJ'(,iczył dzig Trafalsldp,L al,v 
ta zaniosła ua Baluty do paHera. Olcjn iez.ak ~.bieg·I, 
Udało się tylko ująć i ol:lsl(l'l;i(~ w wydziale Hleu
czym Józefę Trafablu~ i Z,ofl(i Nzwct,nel'. 

Nadzwyczajna siła. CHośny złotl'!.iej Kla ud
Willtiki, o ktbrym pi.'l'l,emy na innem mi('j~ell, od
znacza. się niezwykh~ siłą. Kiedy wł()~ouo mn 
kajdany na ręce, rozerwał je hel. wytnlku 

lMiieostrożna jazdaa NiejollnokrotJlllO jllż ,P(Hlt,IU
siliśmy w piśmie nasz;eIJl brak uwagi zo stru~ly wozn/en,w . 
N i e nHl. prawio dnia, żebyśmy II ie notowali wypadkow 
przejechalI, spowodowally(~h tylko IOkeowaioni,oIJ,ł fl~rJlla
nów, którzy nie zachowują odpowiodiid.l przeplsow Jazdy 
po mioście. Wczoraj przy lI11ey Arl(irzoja byliśmy świat! 
kami, jak woiuica, wyjeźdiająe z br<LlIly, wjl~ełH1t w gro
madkę uczniów, kt.órzy tylko cudom wy:::zli ealo. 

Mniej szczęśliwym bytwypu.dok,. który flpotkar. na 
tlI. Cegielnianej, w bliskośet domu nr. \.;0, uezonkę ml~'J,
.5cowego gimnazyum żelIskingo K. N., lat Ib. W diWlI!, 
gdy powracaŁa do domu, zost,ala przejoehana prznz rol
wagę· Kiedy ją. podniesiollo, okazało Sil(, Żll dziowe/,yn,ka 
ma zŁamaną ItJwą nogę. Zawezwano Pogot.ow in, ktord 
udzieliło K. N. doraźnej pomocy, POC"OIll OlillioSi~)IlO d"je~ 
wczynkędo mies:t,l,wllia, położonogo pr"y tOJzo sau!",; 
ulicy. 

Zuchwały złodziej.. Fralleiszek Klaudwiilski, 
zlodziej, poszukiwany z powodu k~'adzioźy, , ukrywaŁ s,ię 
przez długi czas. W dniu wezora.lszym dw()clt agoutol\' 
polieyi ~ledcze.i, przeeltod{,i~e przez I1lieę SO!lator~k{,! 
spostrzegło Klaudwiltskiogo, który poeząt u(~iokae; agen~'I 
puśeili się ha nim w pogoil. Klaudwiilski, chcąc :t,lllY.lII~ 
pogoil, ukrył się do domu porl nr. 8, Ił Andrzeja Nl~~-
dzielskiego, który Klaudwiilskiego sdlowa~ do sza~r· 
Agenci, nie mogąc: KlaudwiiJskiego zualeźe w s~;lepl~), 
Rni też w mieszkaniu Niedzinlskicgo, poczęli robie sel
ślejsze poszukiwania, a kiedy jedon z lIiell otworzy t sza
fę, Klaudwiilski wyskoezyt z ninj z rowolwerom w ręlnl. 
powalił agenta na podjog~, w ehasie j,ym drugi ageJ:t 
zdąży}, opryszkowi wyrwac rewolwor, ]uet, ztodziej pOJDl,
mo to nie dal się IH1 l'ltzie obezwJadnió. Niod7.ielsl\ I, 
będąc świadkiom caŁego tego zajśeia, nie przyszedł ~~ PC!
mocą agentom, którzy nie byliby w stanio uporae &Ię 
z Klaudwińskim, gdyby nie osoby trzoeio, któl'o przyszły 
im z pomocą. Klaudwillski i Niodziolsld 7.ostali osadzo
ni w więzieniu śledczo!ll. Rewolwer byt 1Hthity 6 Jla~()~ 
jami i tylko. dzięki szczęśliwemu zbiogowi okolicznosl'l 
nie spowodował wystrzaŁu. 

Omal nie katastrofa .. Dwa wagony kolei łJódź
Zgier~, dążące w dwóch przeeiwnych kioruuktteh,. w po
bliżu stacyi, pomiędzy rozjar,dami omal nie IHLJechaly 
na siebie; dzięki przytomnośei maszynistów i pO:'ze 
dZiennej uniknięto katastrofy. Po zatrzymaniu wagonow, 
jeden z nich, dążący w stronę Lodzi, cofnąŁ się przesz~o 
o pól wiorsty drogi na rozjazd przy samAj stacyi, gdzw 
nastąpiło skrzyżowanie się wagonów. Przyczyną tego 
wypadku byŁo, że jeden z wagonów biegI nic wo wła
ściwym czasie, wskutek czego skrzyżowanie nnstąpUo nie
pra widłowo. 

Drobny ogień.. W dniu wczorajszym o godzinie 
8 wie0zorem, od przewróconej lampy w mieszkaniu II Je
dnego z lokatorów domu, przy ul. DŁugiej pod nr. ] g, 
zapalna się podłoga. Ogień przed przybYCiem ( i II od~ 
działu straży oguiowej ochotniczej, domownicy ugasili. 

Podrzutek.. W dniu wczorajszym, w bramie do
mu pod nr. 53, przy ul. Mikołajewskiej, znaler,iono r0ci
rzucone dziecko pŁci męSkiej, przy które m lezał(~, 
kartka zawiadamiająca, że jest niechrzczone, na szyi za:, 
dziecka był zawieszony szkaplerz. Na razie dziecko po
zostawiono u stróża domu . 

Bójki. Na ul. Klimka pod nr. 5, robotnice fitbrycz
ne, za.jmujące wspólne mieszkanie, wczoraj posprzeczal~ 
się, rezultatem czego była generalna bójka, w której 
na Stanisława Gajrluk, lat 39, została pobita i poranio· 
w głowę. Lekat'z Pogotowia rany opatrzy t-Przy ~l. 
Dworskiej nr. 20, Karol Buciarek, lat 16, tkacz w bÓjce 
z rówieśnikami, otrzymał ranę w bok, zadaną.' ostrem 
narzędziem. Lekarz Pogotowia ranę opatrzyl i B, po
zostawU na miejscu. 

Pobicia.. Na ul. Dzielnej nr. 5, Szyja I,ejzor B~~~ 
stein, czeladnik szewcl(i, lat 19, mieSZkający przy te]ztJ 
ulicy, zostal przez majstra swego uderzony podczas kló· 
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tui pilnikiem, w~kutek czego otrzymaJ: ranę górnej wargi. 
Lekarz Pogo.to.WIa ranę opatrzył i poszkodowanego pozo
staWIł na mIeJSCU. 

. - P~'zed kilku laty \yl'?blewski. tkacz, mieszkający 
pIzy SZOSIe .AleksandrowskIeJ, zawarl: związek małżeński 
z ~!odą dZlewc~yną. Po dwó?h ~atach pożycia, Józefa 
"V~o.blewska odjechała od męza l zamieszkala przy ro
dZIme . na. ul. Staro-Zarzewskiej. Wczoraj W. udala się 
do rnęza po P.oz.ostałe. rze~zy, iec~ zamiast odebrania rzeczy, 
zostala bolesllIG pobIta I poranIOna. W. zwrócUa się Zfl 
skargą do IV cyrkułu, gdzie też zawezwano POflotowie: 
lekarz udzieli! poranionej doraźnej pomocy. tl , 

., . Ogólne os~abieniiell. Na ulicy Średniej nr. 53, 
E.1 lasz . Lerne,r, lat 30, pozostaJący bez zajęcia i mieszka
n~a, .rnleszk'~Jący przy ~l. Pańskiej, uległ ogólnemu osła
bremu. Pomocy udzielIło PogotOWie. 

Z sąsiedztwa. 
Z Piotrkowa. ,V piotrkowskim magidtracie 

obradowano nad t~m, w jaki sposób zast~pić 
docbód, który traCI kasa miejska z powodu 
wprowaczenia nowych przepisów paszporto
wych. 

. Dochody miej8kie zmniejszają się wskutek 
tej reformy o 20,000 rb. Uczestnicy obrad, po
wata wanie nowego źl'ódła dochodll oparli na tej 
za.sadzie, że w dochodach za opłatę paszportów 
mles~kańcy Piotrkowa stanowili 2 proc., mie
szkancy guberuii piotrkowskiej 98 prc. Dlatego 
zgodzono się, że nowa opłata musi obciażyć za-
miejscową ludność. • 

Wyrażono zatem prze~wnanie, że najlepszem 
źródłem dochodu będzie podwyżRzenie opłaty za 
przywożony do Piotrkowu węgiel o 2 kop. a za 
mne towary o 7 kop. na pudzie. Docbód z te
go :hódla pokryłby w zupełności wspomniany 
ubytek w dochodach miejskich. 

W 190 l r. bowiem sprowadzono do Piotrko
wa 2,753,815 pudów węgla, a 1,363,168 pudów 
innych towarów. Podwyższenie opl€lty za przy
wóz tych towarów przyniosłoby miastu czystego 
zysku 19,993 rb. rocznie. 

SZTUKA i PiŚMIENNICTWO. 

(Alojzy Dworzaczek). Istnieje u nas odd~wna 
zakorzeniony zwyczaj krytykowania wszystkiego; 
każdy ma pretensyę do wypowiedzenia tego lob 
owego na korzyść, lub też na szkodę występu
jącego. N ajbal'dziej rozwinięte są zdania i kry
tyka kwitnie w całej pełni w teatrze; ten cbwali 
pod niebiosy, ów zaś uśmiecha się i burzy to, 
co pierwszy wypowiedział o śpiewaku lub też 
śpiewaczce, jednem słowem, każdy na 'swój spo
sób kryty kuje, jak rozumie i jak umie. 

Na je.dno zdanie jednak muszą się zgodzić 
wszyscy CI, którzy słyszeli i widzieli występu
jącą na naszej scenie Gemmę Bellincioni. Ogól· 
ny zachwyt i entuz;j'3.zm opanował naszą publicz
ność podczas jej występów, czy to w roli głów
tlej w <Carmeu> Violetty, Neddy w <Pajacaeh>, 
czy też Santnzzy w <Rycerskości wieśniaczej>. 
Jej gra misternie opracowana w najmniejszych 
szczegółacb i do tego połączona z dobrym ma
teryalem gardłowym, działa i porywa słuchaczów 
swoją swobodą, pl'ostotą, zalotnością i t. d. Jej 
partya główna w <Carmen> traktowana była 
z całą świadomością kokietki i kochliwej cygan
ki zalotnicy, która co cbwila przebiera swoich 
kochanków, z myślą, że niedługo znów znajdzie 
się nowy, drugi, który da jej nieco świeżych 
wrażeń i uniesień. 
. Cała opera była traktowana doŚĆ poważnie. 
Na wyróżnienie zagługuje p. Mal'ek, która z po
wodzeniem odśpiewała partyę .Micaeli. Orkiestra 
w 4-ym akcie za energicznie traktowała główny 
temat operY7 maroz-żaden żołnierz nie wytrzy
małby i musiałby paść ze znużenia. 

Wczorajszy wiemo:ór w teatrze zapełniły ope
ry: <Pajace> i <Rycerskość wieśniacza>, na któ
re zebrała się spora ~arstka łodzian, żądnych 
usłyszeć i zobaczyć p. Bellincioni. ' 

Opera (Pajace> rozpoczęła widowisko. Bel
lincioni w roli Neddy, jako żona pajaca Cania, 
trzymała się od początku do końca na wysoko
ści zadania. Jej głos brzmiał wybornie, jak rów
nież i gl'a nie pozostawiała nic do życzenia. 
Niepotrzebnie coprawda głos u p. B. w wyso
kim regestrze wibruje, nieraz traci na świeżości; 
ale to jest zupełnie naturalne; głos nie może 
trwać ciągle jednokowo, świeży, musi kiedyś się 
zmienić, gardło to nie żelazo, struny głosowe, 
to nie druty, i te tylko do czasu służą. Śpie-

ROZWÓJ. - Piątek, dnia 18 września 1903 r. 

waczka wykonywująca dłuższy szereg lat trudne 
partye w operach, mimo dobrej szkoły' musi 
mieć s:v~j początek, i kiedyś koniec; pr~;chodzi 
okres Sp18WU najważniejszy punkt kulminacyjny, 
z "kt,óJ:ego naturalnie musi zejść prędzej, czy 
pOZ?leJ: P.od wzg~ędem gry aktoi'skitj pani B. 
znajdUje 81e obecme w nujlepazej fazic swego 
artyzmu. Partya Neddy traktowana była prze'l, 
p. B. wybornie; była to kobieta z ogromnym 
temperamentem południowym, czy to w oddaniu 
pravvd:7.iw:go zgromieuia wynmzeń miłosnych pa" 
,Jaca Toma, c'/,y też w całem duel'ie z Silwią, 
lub w doskonale odegranej scenie w 2· gim akcie 
podczas komedyi ze swoim mężem; wszystkie te 
sceny były wykonane znakomicie, za co rozell
tuzyazmowana publiczność darzyła ja szczeremi 
oklaskami. • 

. ~olę Cania .odtwurzył p. Dianni, który naj
WIęceJ podobał SIę w ostatniej scenie l-go aktu 
podczas aryi "Twarz ubielono i dziwacznie przy· 
bra?o".-:-dostraj.ał się do dobrej calości; pp. Szy· 
man8~1 l I~udw]g w rolach pajaca i wieśniaka 
oddalI swoJe partye ze zrozumieniem. 

. Lep~zą. je~zcze Santnzzą niż Neddą była pa
nI BollmclODl w (Rycerskości wieśniaczej). 
Ws~aniale odśpiewała aryę w cz~ści pierwszej, 
g?ZIe S~ntuzza opowiad~ mstce Lucyi o jej By
Dle, ktory pokochał meżatke Lole. P. B. zro
biła z niej. skończ.oną p~Rtać ~ zdete<rminowane,i i 
zakochaneJ włoszkI. Oałość partyi Santuzzy była 
trzymana przez całą operę ze zrozumieni em. 
. Głos p .. Hofmana, który wystąpił w roli Tu-

l'ldda, brzmlał cześciowo dość dźwiecznie choć 
~iepew~o. Jest to gatunflk głosu Die~ytrzymaly 
l podliJn~ do wszelkich łaJlluń krtaniowych. 
P. H. must długo jeszcze i sumiennip, pracowa6, 
aby pozbawić. się. tej niepewności. Tony wyższe 
brzmlą metahcZllle; ale co mi po śpiewaku, który 
m,a tylko dobre, wyższe tony, kiedy medium i 
dor są za słabe lniewyrównane. 

. . Rola L~li przypadła w udziale p. Ogrodz
kIeJ, która Ją wykonała z małem powodzeniem. 

.. P. ,L.ud~jg, jako Alfic: był lepszy w grze, 
~lZ w s~le.wle. Matką Tnrldda była p. Skalska~ 
J~st to s~le~aczka, która już scenie pociechy 
nIe prZynIeSIe. Glos jej dziwnie ścjśnięty przez 
gardło, wychodzi z krtani nienaturalnie pisk li-. , 
Wle; przypuszczam, że to u p. Skalskiej jest już 
nie do poprawieuia. 

Ohóry miały swoje lepsze i gorsze chwile, 
w każdym bądź razie lepiej trzymały się i 
brzmiały w < Pajacach) aniżeli w <: Rycerskości 
wieśniaczej> . 

Dyrygował operami p. Ludwik Czelansky. 

(Bental). <T:l11nhliuzcn należy do popular
niejRzych oper wielkiego VVagnel'a. Wiadomo, iż 
Ryszard Wagner jest reformatorem muzyki i że 
potęgą swego twórczego talentu pchnął ją na no
we tory. przeradzaiąc opery w dramaty muzycz
ne. Jak każdy reformator, Wagner miał wieln 
przeciwników i to tak zaciętych, że, aby icb po
konać, trzeba było istotnie wielkiego talentu 
i żelaznej woli. Twórca <Lohengrinn> jednak nie 
zrażał się niepowodzeniami, nawet wówczas, gdy 
arcydzieła .ie~o wygwizdywano, a idąc ciągle 
naprzód, odniósł zu pełne zwycięstwo. 

Wczoraj na de::lkach teatru Wielkiego wy
stawiono po raz drugi <Tannh~iuzera) z udziałem 
p. Aleksandra Bandrowskiego w partyi tytuło
wej. Artysta miał wielkie pole do popisu, to też 
święcił prawdziwy tryumf. Zarówno głos Ban
drowskiego, jako też jego wspaniała dykcya na
dają się świetnie do wypowiadania UCZl1Ć ,Va
gnerowskicb. Hymn do miłości artysta odśpie
wał z zapałem, który porwał słuchaczów. Pan 
Bandrowski nadto jest wybornym aktorem, co 
zwłaszcza uwydatniło się w chwili, gdy Tanl1-
bauzer z zaczarowanego koła poezyi nadziemskiej 
i ramion bogini nagle znajduje się w świecie 
rzeczywistym, oświetlonym promieniami słollC3, 
do którego dążył. 

W partyi Elżbiety wystąpiła pani Irena Bo
busa. Artystka wywiązała się z zadania bardzo 
dobrze. W anielską tę postać wlała wiele uczu
cia i szczerości, gIo:;; zaś p. Bohuss uposażony w tó
uy miękkie, aksamitne, zupełnie nadawał się do 
tej partyi. 

Pani Marek, jako \VellU8, spoczywająca w mu
szli, wyglądała dosyć efektownie. Pan Jero
min trudnej partyi księcia nie zdołał opanować, 
brak mu było pl'zytem majestatu, któryby uspra
wiedliwialiwrone. 

Reszta obsady (Tannh~iusera) mniej lu b wię-
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cej dobrze wywiązała się z zadania. Septet w ak
cie pi~rw8z~m wypadł bardzo udatnie. Chóry 
spraWIały 8Hi kurUJe, możnaby tylko zaprotesto
wać co do it'h zewnętrznego wyglądu) zwłaszcza 
gdy przed~tawiają <szlachetnych gości >. Pan 
Czelan'3ky, jako dyrektor orkiestry, wielkie dzie
łu \Vagnera traktował z powagą. Opera była 
Bpiewana po polsku. 
_ . '" pziś, w piątek, ,,:Mignon"; występ: Gemmy 

BelllllclO.ui, ~'. Marek, A. Dianniego, l. Jeromina, 
B. LudwIga l ID. 

\V sobotę "Lobengrin"; o8ta tni, pożegnalny, 
występ Al. Bandrowskiego, oraz występ: Il'eny 
Bohuss, "V andy Radkiewicz, Jeromina, Ludwiga, 
Szymańskiego i in. 

,li? niedzielę "Trayjttta LI; wystep: Bellincioni 
Dianlliego, Ludwiga i in, " , 

. N a prz~d.8tawienie to dyrekcya obniżyła znacz-
me ceny ill1eJSC. 

.. * Dyrektor Lutni zawiadamia panie człon
kU~Ie czynne Lutni,. że pierwsza Jekeya powaka
cYJna chóru damskIego odbędzie się w nadcho
d~ący poniedziałek, dnia 21 b. m., o godzinie 7 
WleCZ?l',em. Lek.cye. te odbywać się będą, jak 
da wme1, w pOllledzlałki i piatki o o-odzinie 7 . ~, o 
WIeczorem. 

SPOSTRZEŻENIA METEOROLOGICZNE 
Stacyi centralnej' K. E. Ł. 

Data. Uwagi. 

I 

17/IX 1 pop. 746.1 19.3 62 W.3 
\Y. :3 

W.2 

I z' dnia 17/IX: 
Temperatura 

max. 19.6° C. li/IX 9 w. 747.3 17.0 86 

18jIX 7 rano 749.4 12.5 75 I 

LisIa zmarłych .. 

Temperatura 
min. 12.0° C . 

Opadu - mm, 

MarY,anna ~Ka.szczyk, żona rob., lat 32; Jan Fajst. 
lat 68; Jozef Kublak, lat 12;. dzieci zmarło: chłopców 3 
dziewcząt 6: pochowani na nowym cmentarzu. • , 

Z WARSZAWY. 

Dla braku miejsca nie przyjeto teao ro
ku do Hzkół początkowych w War;zawie

o 
800 

dzieci. Wobec tego inspektor szkół wystąpił do 
magistratu m. Warszawy z prośbą o założenie 
12 szkół początkowych. 

- Do politechniki wal'szawskiej pl'zyjeto: 
na wY,dz}uł me<:hanic~ny 56 studentów (2 be1. 
egza~ID?w), n.a ('hemICzny 53 (l bez egzaminu), 
na. gormczy 43 (18 bez egzaminu). Razem za
tem przyjęto 209 osób. 

- Przed pa~~ dni~~i o~rz~mała poJicya 
warsza~ska od k1JowskleJ POlICYJ śledczej tele. 
gram) ze Aleksander M. skradł pewnej dumie 
4,000, rb. i ~yje~hał w stronę Warszawy. N~
czelmk wyd,nału sledczego polecił poszuki wania 
urzędnikowi p. Grygorjewowi. 

Rozwinięte śledztwo wykazało, że M. w L'l
sku ma kuzynów. Telegrafowano do naczelnika 
powiatu i wczoraj aresztowanego M. przywiezio
no do Warszawy. 

Zualeziono przy nim bilety tow. kred.· ziem 
~ po 1,00.0 i ~e~en na 500 I'b, gotówką 418 rb: 
30 kop. l kSląz~ę oszczędnościową banku pań
stwa w \VarS'l.aWle ~a złożollą sumę 999 rubli 
oraz weksel Borysa t)z. na 200 rb. ' 

:M. r:na .lat 31, elega~cik,. nosi mllndu~' ofi
cera p~hcYJnego, 8.z1achclC gubernii p8kowskiej, 
~lCzJł SIę .w kad.ecklm korpusie w Pskowie, słu~ 
zyl :v WOJsku, Jako ochotnik, potem w shlźbie 
cywilnej. Od roku 1896 M. dosyć czesto podr~"': 
żował - najczęś.ciej do Petersburga "i Odesy. 
,V r. z. był komIsarzem policyi w m. Porchowie. 
W początkach 1:- b .. uwolnił się - nosil jednaJ:;: 
mu~dur;, ,w kwwtlllu w Rydze u wód Za\VHrł 
znaJ?mos~ z młodą ladną wdówką pani~~, D. 
W 8lerplllU odwiedził ją w jej majątku oitnło 
Czerkasów. Mieli się pobrać. 

'V~ówka dała mu, jakoby na poprawienie 
s~~uaey~? 4,O?O . l:ubli. Otrlymano jednak od 
klJowskleJ polIcy t sle-dczej telegram aby M do-
stawić do Kijowa. . , . 



4 

UST WA 

~o18kie~o towarzystwa t6alraln6~O 
w Łodzi .. 

(ZaLwierdzona dnia 7 (20) sierpnia 1903 roku, przez to
war~ysza ministra spraw wewnętrznych, Zillowjewa). 

S 1 .. Polskie teatralne towarzystwo w ~o
dz.i urganizuje się, w celu rozwoju sztuki pomlę· 
dzy swymi członkami, jak rów~ież w celu ~a
wania stałych lub z pn'.t'll'Waml przedstawIeń 
pol~kich w 'Łodzi, oraz literacko-dramatycznych 
1 mm~ycznycb wieczorów. . 

U wagn. U rządzunie przez towarzystwo wi
dowisk i literacko-dramatycznych lub muzycz
nych wieczorów zezwala się tylko za zgodą 
odpowiednich władz, po wypełnieniu odnośnych 
w tych kwestyach przepisów i rozporządzeń 
rządu. 

§ 2. W celu osiągnięcia swych celów to
War'l..yMtwo ma prawo: 

a) nabywać w mieście Łodzi, na mocy egzy
stujących przepisów, nieruchomośd i najmować 
Bule na widowiska i pomieszczenia dla inwenta
rza towarzystwa, jako też dla wszystkich urzą
dzeń sceny; 

b) wynajmować swój inwentarz stałym tru
pom, kółkom amatorskim, lub dawać przedsta
wienia na własny rachunek; 

c) dawać przedstawienia w polskim języku, 
składające się ze sztuk oryginalnych lub tłóma
czonycb, ocenzurowanych; 

d) wyznaczać nagrody za najlepsze sztuki 
dramatyczne, napisane w języku polskim. 

U waga, Przy urządzaniu biblioteki należy 
ściśle zastosować się do przepisów paragrafu 175 
ustawy cenzundnej i drukarskiej, wydanej w 1890 
roku. 

§ 3. W działalnosci swej towarzystwo w ca
łej ruzciągłości podlega przepisom ustawy cen
zuralnej i policyjnym. rozporządzeniom. 

§ 4. Srodki towarzystwa składają się: 
~) ze składek członkowskich; 
b) z dochudów od przedstawień, dawanych 

przez samo towarzystwo; 
c) z określonych dobrowalnie części docho

dów od przedstawień, dawanych przy udziale to
warzystwa; 

d) z procentów od kapitałów towarzystwa; 
z dochodów z inwentarza i wydawnictw, jak 
również z honoraryów, przynależnych towarzy
stwu od przedstawiell dramatycznych; 

j e) z ofiar i wypadkowych dochodów na 
l':lecz towarzy stwa. 

§ 5. Sposób przechowywania kapitałów i 
majątku towarzystwa zaleźy od uznania zarządu, 

Uwag·a. Wszystkie sumy towarzystwa, za 
wy,iątkiem niezbędnych na wydatki, powinny 
być przechowywane w gotówce lub papierach 
proceutowych. gwarantowanych przez rząd, i lo
kowane w łódzkim oddziale banku państwa, lub 
w innych kredytowych instytucyach rządowych. 

§ 6. Towarzystwo składa sIę z członków 
honorowych, założycieli~ rzeczywistych i protek
torów. Członkami towarzystwa mogą być osoby 
obojga płci, be~ różnicy stanu. 

Uwaga. Członkami towarzystwa nie mogą 
być: a) nieletni, za wyjątkiem tych, którzy ma
ją rangi, b) młodzież kształcąca się w zakładach 
naukowych, c) odbywający służbę wojskową żoł
nierze i junkrzy, i d) pozbawieni praw przez 
sądy, będący pod sądem lub śledztwem, które 
w oskarżeniu przewiduje pozbawienie praw. 

§ 7. Do członków założycieli towarzystwa 
zaliczają się te osoby, które na rzecz towarzy
stwa złożyły 1,000 rb. 

§ 8. Na członków honorowych tow. mogą być 
wy bierane ty łko te osoby, które dla sceny pol
skiej położyły duże zasługi przez swą działal
llOŚ~, iak również te, które na rzecz towany
Htwa ofiarowaly swoje prace lub majątek. 

Uwaga. Godność członka. bonorowego może 
być nadana członkowi towarzystwa, który przy 
ill'andacie prezesa zarządu utrzymał się na dru-
gie lub trzecie trzechlecie. . 

$ 9. Do rzeczywistych członk6w są zaliczo
ne w~zystkie osoby, które ua rzecz towarzystwa" 
płacić będą stałą składkę roczną w sumie 24 rb. 
lub jednorazowu wniosą 200 rb., jak również 
i ci, którzy przez zarząd zostaną nznani człon
kami rzeczywist.ymi. 

§ 10. Jeżtli czł'onek towarzystwa nie wnie .. 
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sic w terminie, określonym przez ogólne zebranie, 
swej składki, zostaje wykreślony z listy człon
ków towarzystwa mocą odpowiedniej uchwały 
zarządu. 

§ 11. Osoby, które bezinteresowną pracą 
współdzinłają towarzystwll, jak również i osoby 
płacące składki na rzecz towarzystwa nie mniej 
niż 5 rb. rocznie. mogą hyć wybierane przez 
zarząd na członków protektorów. 

§ 12. Wszystkim członkom towarzystwa, 
oprJcz oz}onków protektm'ów, przysługuje pra
wo ~łosu na ogólnych zebl'aniach. 

§ 13. Sprawami tqWal'z,vRtwa zarządzają: 
a) ogólne zebranie członków; 
b) J':al'ząd; 
c) komisya rewizyjna. 
§ 14. Ogólne zebrania mogą być zwyczajne 

nadzwyczajne. 
Zwyczajne ogólne zebrania są zwoływane 

przez prezesa zarządu raz do roku, w miesiącu 
pllździernikn, dla przeczytania sprawozdania ra
chunkowego za ubiegły rok, wniosków komisyi re
wizyjnej, zatwierdzenia hudżetu na rok przyszły 
i dokonania wyborów członków do zarządu i ko
misyi rewizyjnej. 

Nadzwyczajne ogólne zebranie mogą hvć 
zwoływane prz·ez z31'zącl w każdym czasie dla 
rozstrzygnięcia spraw nie cierpiących zwlold, 
.iak również i na żądanie komi~yi rewizyjnej, 
lub na żądanie 1/10 części ogólnej liczby człon
ków towarzystwa. 

§ 15. Ogólne zebrania, zarówno zwyczajne, 
jakoteż i nadzwyczajne, są prawomocne, jeżeli 
w nich bierze ud~iał l/ii w~zy8tldcb członków 
towarzystwa. Jeżeli na zebranie nie przy będzie 
taka liczba członków, to je~t ono niepl'awomo
cne, wobec tego do rozpatrzenia powyższych 
kwestyj zwolnje się drugie zebranie, lecz nie 
wcześniej jak za dni 7; zebranie powtórne uw a
źać się będzie za prawomocne bez względu na 
liczbę członków, o czem członkowie w ogłosze
niach i zaproszeniach winni być zawiadomieni. 

Uwa~a. O dniu, godzinie i miejscu, w któ
rem ma si~ odbyć og-ólne zebranie, zarząd obo
wiązany jest zawiadomić we właściwym cza
sie naczelnika miejscowej policyi i czlonk6w to
w:uzvstwa. 

§ 16. Na ogólnem zebraniu przewodniczy 
jeden z członków towarzyRtwa, nie należący do 
zarz·ądu, ani też do komisyi rewizyjnej, który 
powinien być wybrany za każdym razem przy 
otwarciu zehrania; ogólne zebranie otwiera pre· 
zes zarz~du. 

§ 17. Wszystkie kwestye na og61nem ze
braniu pt'zechodzą prostą większością glosów 
biorących udział w zebraniu członków, za wyjąt
kiem wyborów członków bonorowych, wykreśle
nia członka z listy towarzystwa, spraw o zmianie 
ustawy· przez dodanie lub skreślenie którego 
z paragrafów, sprawy zamknięcia towarzystwa 
i likwidacyi majątku; dla rozstrzygnięcia tych 
spraw bezwarunkowo musi uczestniczyć na ogól
nem zebl'a"niu połowa wszystkich członków to
warzystwa; uchwały zapadają większością '1/3 
głosów. 

Uwaga. Głosowanie odbywa się na ogól .. 
nych zebraniach tajne lub jawne; zaleźy to od 
uznania ogólne~o zebrania. Lecz w wypadku 
wskazanym w § 20 niniejszej ustawy, lub na 
żądanie 20 członków ogólnego zebrania, głoso
wanie winuo odbywać się tajne. 

§ 18. Do kompetencyi ogólnego zebrania 
należy: 

a) rozpatrzenie i zatwierdzenie budżetów i 
sprawozdań towarzystwa, 

b) rozpatrzenia i postanllwienia przedsta
wionych wyjaśnień zarządu i wniosków człon
ków, 

c) zatwierdzenie przepisów, instrukcyi i doty
czących różnorodnych czynności zarządu. 
. d) wybór członków zarządu, komisyi rewi-
zyjnej, jak również i cz)ouków honorowych to
warzystwa. 

Uwagi I. Wnioski członków towarzystwa 
w kwestyach, które mają być omawhme na 0-

gólnem zebraniu, winny być wnoszone do za
rządu najpóźniej na 7 dni przed ogólnem zebra
niem. 

II.Rozpatrywane na ogó1nem zebraniu mo
gą być tylko te kwestye, które będą w ścisłym 
związku z zakresem działalności towarzystwa i 
tylko te, o których w swoim czasie został za
wiadomiony naczelnik miejscowej policyi i człon
kowie towarzystwa. 
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§ 19. Do prowadzenia Hpraw towarzystwa 
oO'ól~e zebranie wybiera z liczby członków tu
wbarzystwa zarząd, składujący si~ z 12 człon
ków i 6 zastepców. 

§ 20. C~łonków zarządn. wy biCI·a. lla 

trzy lata, przez t~j ue glmwwamc; są Oli] na swe 
urzedy sa zatwierdzani pr:r.ez guberna.tora piotl'
ko~skieg~, 

§ 21. Zarząd z pośród siebic wybiera, preze
sa wiceprezesa, dyrektora. artystycznego, sckre
ta~za i kasyera. Roz,dz.iał czynności. ponaiędzy 
członkami zarządu winien być zatwierdzony przez 
gubernatora. 

U waga I. Wiceprezes zastgpuje prezesa pod
czas .iego choroby lub wyjazdu, 

U w ~lga, 11. Obowb~J'Jki sekrctarza i kasyera 
określają się instrukcy~~, opracow!lm~ prr..ez za
rząd a zatwierdzon~ przez ogólne zebranic. 

'Uwaga lIr. Dyrektor trupy teatrahwj przyj-
111l1je udział w zebraniach zarządu z prawem 
glol-lu decydującego. 

§ 22. W zakrcs działalności zarządu wchodzi. 
a) zlll'z~!dzanie lllajqtikiem i !Sprawami towa

rzystwa, 
b) pi'ow~ldzenje inwentarza, ksiąg rachuukq

wycb z wpływów i wydatków, raehuukowośl'i 
spraw majątłwwyeh i Hum towarzystwa, juk 
również i spisu członków towarzystwa, prowlt
dzenie pel'traktacyj, dotyw/'ących I::lię umowy lnb 
obrachunków z trupami, antreprenerami lUl, 
amatorami, 

c) zaopatrywanie trup i kółek amatorskie h 
w repertuar, akcesorya i inne środ ki 1 doty· 
czące się urządzenia przedHtawiefl teatral
nych, 

d) przedstawianie ogólnemu 'l..ehrauiu wnio
sków, dotyczących spraw towarzystwa. 

e) wypełnienie wi::lzy8tkich postanowieilo, 
gólnego zebrania i W8zy8tkich wykouawczyeh i 
administracyjnych czynności w interesach towa
rzystwa. 

Uwaga I. Za całość Sum i maj~~tków towa~ 
rzystwa odpowiadają w8zysey członkowie za
rządu, z wyjątkiem wypadków, gdyby naduiYGie 
jest zrobione przez jednego z członków zarządu, 
bez wiadomości innych. 

Uwaga II. Podpisywać dowody j zawienlu 
umowy W imieniu towarzystwa lua prawo 
czterech członków J'al'ządu, w tej liczbie preze.'3 
lub wiceprezes i sekretarz. Korespondencya 
~ imieniu towarzystwa podpisywana być winna 
przez prezesa lu b wiceprezesa i sekreta.rza. 

1) Wszelka korespondencya z urzędami 
państwowemi i osobami winna być prowadr.ona 
w języku rosyjskim. 

2) Na wszelkie zapytaniapi8mienne jako 
też i ustne innych towarzy8tw pl'ywatnych 
lub ol:!ób, jeżeli te były wystmwwane w języku ro
syjskim - towarzystwo winno odpowiadać 
w tymże języku. 

3) Cała wewnętrzna korespondencya towa
rzystwa, nie wyłączając protokułów z posiedzeil, 
oraz rachunkowość, winny być prowadzone tylko 
w języku rosyjskim. Przepis ten, w zastosowa
niu do rachunkowości, ogtOanicza się do prowa
dzenia ksiąg buchalteryjnych i sprawozdań ra
chunkowych; publikacya sprawozdań z wyjaśnie
niami może być w tłólllaczeniu na język polski; 
lecz tylko z tym warunkiem, żeby polskie tłó
maczenie drukowane byłe równolegle z rosyjskim 
tekstem (en regard). 

4) Korespondencya z osobami prywatnemi i 
towarzystwami może być prowadzona w języku 
polskim. 

§ 23. Zarząd coroczuie przedstawia na ogól~ 
nem zebraniu szozeg6łowe sprawozdanie o dzia
łalności towarzystwa i biegu jego spraw. Po 
przejrzeniu i zatwierdzeniu sprawozdań przez ogól d 

ne zebranie, winny one być drukowane w gaze
tach miejscowych i przedstawione w dwóch egzem
plarzach p. gubernatorowi piotrkowskiemu. Na 
tydzień przed og61nem zebraniem, każdy czlonek: 
który będzie sobie tego życzył, ma prawo żądnc 
okazania sprawotdania. 

§ 24 Posiedzenie zarządu jest prawomocne, 
jeżeli w niem bierze udział nie mniej, niż 6 człon
kó vv z~rządu, oprócz przewodniczącego. W razie 
riie6be~ności prezesa lub wicepr~zesa, zastępuje 
ich jeden ze starszych członków. Posiedzenia 
zarządu muszą się odbywać 'przynajmni(lj, raz 
n~ miesiąc. Na posiedzenia zarządu mogą z pra· 
wem głosu doradczego być zapraszani człon
kowie towarzystwa, a nawet i osoby obce. W 1'30-
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zie równej ilości glosów, głos przewodniczącego 
przewa;"a, 
. § 25. Dla zaświadczenia i sprawdzenia spraw 
l racbunków towarzystwa, ogólne zebranie co
rocznie wybiera komisyę rewizyjną· z pieciu 
członków i d wócb zastępców. do 

Uwaga I. Jedna i ta ~ama osoba nie mo· 
że należeć do zarządu i komisyi rewizyjnej. 

§ 2e. Dla przejl'zenia 1 ocenienia I!lztuk dra
matycznych, kwalifikujących się do wystawienia 
na scenie lub przedstawionych do uzyskania na
grody, dla przejrzenia specyalnych spraw lub 
spełnienia poszczególnych poleceń, ogólne zebra
nie może z pośród liczby członków tow. wybierać 
oBobne komisye; skład i zakres ich działalności 
określa ogólne zebranie. 

. § 27. Towarzystwo ma swoją pieczęć z na
pIsem w języku rosyjskim: (Pieczęć polskiego 
teatralnego towarzystwa w m. Łodzi.:. 

3 28. W mial'<i rozwoju towarzystwa, człon
kowie zarządu i komisyi rewizyjnej mogą być 
wynagradzani za swą pracę, stosownie do uzna
nia ogólnego zebrania. 

§ 29. Wnioski o zmienienie lub dopełnie
nie powyższej ustawy, przedstawiają się, w po
rządku przepisanym, do zatwierdzenia przez mi
nistel'yum tlpl'aw wewnętrznych. 

§ 30. Decyzya o zamknięciu towarzystwa 
należy do ogólnego zebrania. W ra~ie zamknię
cia towarzyl!ltwa, decyzya co' do podziału jego 
majątku po likwidacyi winna nastąpić w poro
zumienl11 z g'ubernatorem piotrkowskim. 

§ 31. Je~:.eliby, niezależnie od praw, pozo
stawionych gubernatorom (p. 321, t. II Zb. Praw 
Og. Gub. Inst. wyd. 1892) zamykanie stowarzy
szeń wobec wy krytych w nich jakichkolwiek 
działań przeciw państwowemu purządkowi, ogól
nemu bezpieczeństwu i moralności, p. piotrkowski 
gubernator uznał zakonieczue zamknąć towa
rzystwo dla innych przyczyn, to przedstawia to 
do decyzyi ministeryum spraw wewnętrznych. 

._----

WlADOMOSCl ZAMIEJSCO\VE. 
-o

Z kraju .. 

- Witże frontowe na kościele katedralnym 
w Płocku już w zupełności ukończono; kOllCZą 
się one dnżemi krzyżami złotemi, pięknie na 
słońcu błyszczącemi. 

Budowa domu dla pomieszczenia sprzętów 
kościelnych i zbiorów starożytności postępuje. 

Styl i budowa tego domu zastosowane są 
do stylu katedry; zachowana jest i starożytność 
przez wmurowanie kamieni wśród cegiel. 

Roboty wewnątrz kOBcioła prowadzone są 
z pośpiechem; buduje się ołtarze' nowe, układa 
posadzki itd. 

Rozkład ołtarzów będzie nieco odmienny, 
niż dawniej, mianowicie dwa ołtarze przy fila
rach pierw8~y{'b będą rozebrane. 

"Echa pLl' piszą, że jeszcze nie wiadomo, I 
czy poświęcenie oltarza wielkiego odbędzie się I 
w d. 8 listopada 1'. b. 

- Utworzona świeżo kujawska spółka mle-

I 
czarska postanowiła założyć wielką centryfugę 
parową na gruntach folwarku Wilkowiczki. w po
wiecie 'Yłocławskim, w pobliżu stacyi Kowal. I 
Grunty potrzebne właściciel majątku, p. Stokow
ski, ofiarował spółctJ bezpłatnie. 

Na zgromadzeniu uczestników zadeklarowa
no dostawę mleka z górą od 1,000 krów. 

Uczestnicy zobowiązali się wypłacić po rb. 
15 od krowy na kapitał zakładowy; złożono już 
rb. 600. 

Do zarządu wybrano pp.: Higersbergera 
z Chocenia, Tadeusza, Findeisena ze Smiłowic i 
Ostrowskiego z Borzymia. P. Higersberger objął 
obowiązki kasj'era. 

Do koukursu budowy centryfugi zgłosily 
sie dwie firmy krajowe i jedna zagraniczna. Ta 
ostatnia niestety, otrzymała zamówienie. 

- Budowana obecnie kolej Siedlce-Połock 
będzie miała dwa tory i szereg odnóg długości 
37 wiorst od sto Zalesia, Lidy, Hajnówki i in. 

Najtrudniejsz'ą 'i najkosztow.niejszą· c~ę.ść 
robót stanowią mosty przez rzekl: Bug, WIlIę, 
Berezynę, Niemien, Dźwinę itp. Koszt ich wy
niesie 13 mil. rb. 

Układanie szyn rozpoczęte będzie pod ko-
niec zimy lub z wiosną 1". p. 
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~odkładów destarczą lasy rządowa guh. 
grodZIeńskiej, wileńskiej i 'l Królestwa PtJI
t:lkiego. 

- Dnia 3 września odsłonieto w Ty kocinie 
pomnik Stefana Czarneckiego' odnow'iony w 1'. 

b. przez br. S. Potockiego, Pelagię Potocką, Ja
dwlgę Branicką, Ksawerego Karola Branickiego. 
Koszty oduowy wyniosły 800 rb. 

. - Pan Tadeusz Joteyko objął już obowiąz
kI dyrektora towarzystwa muzycznego w Ka
liszu. 

Zamach na oficera .. 
- Wilno obfituje obecnie w wydarzenia 

kryminalne: Oto o 110wem donosi ostatni 1, Wi· 
lenskij Wiestnik 4l

: \V dniu 13 b. m., o godzinie 
11 wieczorem, do szpitala św. Jakóba przywie
ziono kapitana 3 batalionu saperów, Aleksandra 
Sredniewa, z kilku cieżkiemi ranami od ciecia 
szablą na głowie i ręk~. Raniony zeznał, iż" do 
jego mieszkania, pod chwilową nieobecnosć żo
ny i dzieci, wtargnął szeregowiec 3 batalionu 
saperów, rzucił się na niego niespodzianie i za
dał mu szablą szereg ran, od których kapitan 
S. zemdlał i skutkiem .tego nh:: zapamiętał twa
rzy napastnika. '\Vybiegłszy na uliCE~h ten ostatni 
począl uciekać, odganiając szablą goniących go 
ludzi, dzięki czemu zdolaI zbiedz. Przyczyna na
paści niewiadoma; w każdym razie nie był nią 
rabunek, g'dyż w mieszkaniu kapitana znalezio
no wszystkie rzeczy w porządku. Broniąc się, 
kapitan S. zerwał napastnikowi jedną epoletę, 
i ta znaleziona w mieszkaniu, zdradziła szere
gowca, którego też ujęto. 

Zaburzenia w Homlu. 

<Praw. wiestnik> ogłasza: 
Dnia U-go b. m., na rynku w HomJu, po

między włościaninem a przekupką, żydówką, 
wszczęła się kłótnia, która przeistoczyła się nie
bawem w ogólną zaciekłą bójkę żydów z 1'0-

syanami. 
Jednego rosyanina żyd zranił śmiertelnie no

żem w szyję; jeden żyd otrzymał lekką ranę ud 
kuli; siedmiu ludzi jest potłuczonych kamieniami. 

Dnia 14-go b. m. rozrucby się ponowiły. 
Robotnicy rosyjscy dopuszczali się gwałtów, ni
szczyli mieszkania i sklepy starozakonnych. 

Celem przywrócenia porządku wezwano woj
sko, które żydzi powitali wystrzałami, co zniewo
liło do użycia broni. 

Wieczorem porządek przywrileono. 
. Jest zabitych czterech chl'ześcian i dwóch 

żydów, ranionych jest pięciu chrześcian i dzie
więciu żydów. 

Z Krakowa. 

- P. Feliks J 38iński założył w Krakowie 
nOv<"e, bogate muzeum, które stanowić będzie 
specyalny oddział imienia fundatora przy .Mu
zeum Narodowem, mieszczący się tymczasowo 
oddzielnie przy Rynku, dopóki się nie zleje z Mu
zeum Narodowem w oddanych na ten cel odpo
wiednio odnowionych gmachach na '\Vawelu. 

Nowe Muzeum rozpada się na pięć działów, 
a mianowicie: 1) Sztuka polska, 2) Sztuki gra
ficzne europejskie w XIX w., 3) Sztuka japoń
ska, 4) Biblioteka, 5) Meble. Dział sztuki pol
skiej s idada się z kilkuset dzieł czterdziestu 
pięciu wy bitnych artystów. 

Na dział drugi składa się kilka tysięcy ceu
nych akwafort, litografij, drzeworytów i innych 
dzieł graficznych wogóle, wyprodukowanych przez 
najw"ybitniejszycb artystów europejskich. 

W przyszłości urządzone będą specyalne sa
le, poświęcone akwaforcistom lub litografom 
francuskim, angielskim, holenderskim, niemiec
kim, skandynawskim, a także gabinety dla prac 
pojedyńmr.ych artystów, takich np. jak KHllger, 
Riviere, Rops, Redon, Goya i t. d. 

Dział sztuki japońskiej obejmuje kilka ty
sięcy numerów, Są tu bronzy, emalie, materye, 
wyroby z laki, żelaza, stali, albumy, malowidła 
oryginalne, rzeźby 1 :1. przedewszystkiem duży 
zbiór drzeworytów, o wiele bogatszy od, podo
bnych zbiorów w bibliotece narodowej w Pary· 
żu i w Kensingtońskiem muzeum w LOlldynie. Bi
blioteka obfituje w cenne dzieła ilustrowane 
w różnych językach, w znacznej mierze tyczące 
si<i sztuki. ' Jest równie-L nieco ksiąg starych, np. 
dwa egzemplarze statutu łaskiego, biblia Radzi
wiłłowska, Wujka i t. d. Wśród mebli są pię
kne okazy rożnych ~ty łów. 

Po urządzeniu, a więc za kilka. miesięcy, 
oddział dostępny będzie dla osóh, pracujących 
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na polu 8ztuki, li teratury i nauki. Dla pu b1icz
ności -- po urządzeniu w laści wem i ~npełnem, -uu 
Wawelu. 

P. Jasieński urzadzu również lokal klubo
wy dla towar:'!'ystwa" "Sztuka, l.l przy muzeum 
tymczasowem i z chwilą 2amieszkania w Krako
wie, usuwa się od czynnego udziału w życiu ar
tystyczno-literacki em. 

-:-:-:-

Kurs pożyczek premiowych l-ej emisyi wa
ha się obecnie między 440 a 450 rb. 

Tak wysoka cena premiówek nie może być 
lliczem usprawiedliwioną i jest wynikiem niepo
rozumienia. Vlszyscy myślą, że na premiówkę 
l-ej emisyi łatwiej wygrać, aniżeli na pożyczkę 
premiową 2-ej emisyi, i dlatego cena jej wzra
sta z każdym rokiem. 

\V gruncie rzeczy wszakże różnica między 
szansami pierwszych dwu pozyczek jest nie-
wielka. . 

Premiówek pierwszej emisyi pozostaje w o
biegu 650,200, a 2-ej 6'70,400. W pierwszym 
przypadku jeana wygrana przypada Da 2, loi 
pożyczek, w drugim na 2,234. A zatem, jeżeli 
za pożyczkę drugiej emisyi płacą 335, to za po
życzkę pierwszej emisyi nie powinni dawać wię
cej, niż 350 rb. 

Publiczność jednak, sama tego nie widzac 
znalazła się w nader trudnem położenill, z kt"ó~ 
rego nie sposób wybrnąć bez znacznej straty. 
Nikt Ilie cbce pozbyć się premiówek, ubezpiecza 
się je, [l.by wzamiau wylosowanych do amortyza w 

cyi otrzymać nowe. Z każdym rokiem premió
wek coraz mniej i wszyscy sobie wyohrużają. że 
w ostntnit!'h latach widoki na wygrane znacznie 
8i~ powiększają, i napewno wygrają ... 

Oczywiście, że przy tak wysokim kursie, po 
którym notowana jest obecnie na giełdzie po
życzka l-ej emi8yi, asekuracya jest droga i musi 
być coraz droższą. 

Przypu8zczająe, że kurs premiówek utrzyma 
się conajwyżej na poziomie 450 rb. i llie będzie 
się podno~i!, k~ntory bankierskie będą pobierały 
za ubezpleczeme w r. 1905 najmniej 14 rubli, 
w r. 1908 najmniej~ 18 rb., w r. 1912-24 rb., 
w r. 1914-29 rb., w r. 1916-35 rb" w roku 
1917 -40 rb., w l'. }1918-48 rb., w 1'. 1919-
56 rb., w r. 1920-68 rb. W ostatnieh zaś la
tach (1921-1923) trzeba będzie płacić za ase
kuracyę jeszcze większe sumy - 110, 150, .250 
rubli. 

O tern wszystkiem nikt jes~cze nie myśli i 
spokojnie płacimy corocznie haracz w nadziei 
wygranej, nie troszc~ąc się o to, co będzie da~ 
lej. Jeżeli zaś kUf S dojdzie do 500 rubli i pój
dzie jeszcze wyżej, położenie bardziej się po .. 
gorszy. 

Ostatnie losowanie będzie w styczniu 1925 
roku i wszyscy chcieliby zatrzymać swoją' 
premiówkę do tego czasu, aby wtedy jnż nape
wno wygrać. Obliczyliśmy ile to będzie koszto
wało. 

Przypuśćmy, że kupiliśmy obecnie premiów
kę l·ej emisyi za 450 rb. i dożyliśmy 8~częśli
wie do 1 stycznia 1924 r. Premii asekul'acyinej 
przez ten czas zapłaciliśmy 1,028 rb., Htracili~my 
procentów za 21 lat (po ] 5 rb. rocznie) 315 rb. 
Razem za nadzieję wygranej zaplacHo się 1,793 
rubli. 

. A. wtedy st.an rzeczy, będzie następujący: 
WIdokl wygrallla w porownaniu z obecnymi 
powiększą się, a mianowicie w r. 1924 jedna 
wygrana będzie przypadała l1a 188 premiówek 
a nie. na 2,100; jak obecnie .. ,Lecz wygrana 500 
rb. Dle może mkogo zadowohe, ponieważ zaoła
ciliśmy daleko więcej. Interesuwać nas m"ogą 
tylko wygrane po. nad 1,000 rb., których będzie; 
tylko 20. J~~na wlększa wygrana przypadnie 'na 
~,825 pl:~mlOwek. A zatem, przetrzymawszy, swo- . 
Ją premlOwkę do 1924 r. zmniejszamy jedynie 
szanse wygranej, a nie powiększamy ich. 

Poczynając od roku 1915, wygrana w sluaie 
500 rb. nie bę,dzie n~ciła nikogo, i;dyż do {tego 
czasu trzeba będzie zapłacić przeszło 500 'rubli 
premii asekuracyjnej. Za to w r. 1924 znacznie 
si~ powiększą szanse wylosowania ptemiówki do 
amortyzacyi, ponieważ ze 100 premiówek zamor
tyzowanych będzie 08, t. j. więcej, niż połowae 
Jeżeli nic nie wygramy i nasz bilet będzie wy .. 



l08ow:wy do amortyzacyj, to stracimy 1,640 rb. 
W r. 1924 według wszelkiego prawdopodo

bieństwa nikt nie będzie uhell:pieczał premiówe~; 
jeżeli zag będzie (·hciał to czynić, to premIa 
wyniesie od tJOO-600 rb., czyli że pożyczka bę
dzie kot,lztowała razem 2,300 rb. 

Ostatnie ciągnienie będzie w styczniu 1925 r. 
Pozostanie wtedy 17,800 pl'zemiówek, czyli je
dna wygrana padnie 'na 59 premiówek. Z tych 
59 ludzi jednakże 58 będzie nieszczęśliwych i 
tylko jeden szczęśliwy. Większość tych szczę
śliwców wygra po 500 rubli i będą niezudowo
leni z losu. Większa wygrana będzie tylko na 
890 biletów. Wobec tego czyż warto płacić ta
kie sumy za niewielką szansę wygranej? 

Za lat 12 każdy posiadacz pożyczki premio
wej może napewno wygrać 500 rb. W tym ce
lu niech Rprzeda premiówkę, kupi jakiś papier, 
dający 41/'29t, odkłada corocznie kupony i tę pu
mę, jaką byłby zmuszuny płacić za asekuracyę 
pożyezki premiowej. 08tatecznie odłoży 500 rb. 

Z powyższego widzimy, że publiczność zaj
muje się grą bardzo ryzykowną. Zastanówmy 
8i~ jednak nad teru, czy nie dałoby się złemu 
zaradzić. 

Przedewszystkiem należy stopniowo obniźyć 
kurs premiówek najwyżfj do 150 rb., gdyż nawet 
kurs 200 rb. za kilka lat nartlŹaĆ będzie na 
straty, kiedy trzeba będzie płacić za asekuracyę 
biletów po H> 1'0. rocznie i więcej. 

Kiedy wypuszczono pierwszą pożyczkę pre
miową, przypu/olzczano, że nie może się ona pod
nieść wyiej ponad 150 1'0, dlutego też poczy: 
nając od 1921 r. za wylosowane do umortyzacyl 
premiówki Bank państwa będzie płacił tę wła
śnie sumą. 

W ten sposób ministeryum skarbu pragnęło 
ucbronić publiczność od wszelkiej stl·aty. Lecz 
przy kUl'sie 450 rb. w ostatnif'm losowaniu pu
blic~·mość straci przeszło 5 milionów rb. Strata 
to bezwątpienia warunkowa, gdyż wszystko bę
dzie zależało od tego, ile kto zapłacił za swą 
premiów kę. Lecz strata może dojść do 15 mi
lionów ruhli, jeżeli przypuścimy, że w tym cza
sie znajdzie się wiele osób\ które zapłaciły po 
1,500 rb. za premiówkę i więcej. 

Spadek. kursu pożyczki premiowej pierwszej 
emisyi możliwym jest w razie puszczenia na 
giełdę znacznej ilości tych premiówek, których 
teraz w zaofiarowaniu tak mało. 

'Viadomo,że pożyczki premiowe l-ej emisyi 
znajdują się w mocnych rękacll. Kwestya je
dnakże, jak one są rozmieszczone? Jak dużo 
osób, które mają więcej, niż jedną premiówkę? 

Jeżeli dużo, wszystkie te osoby mogłyby 
zostawić sobie po jednej premiówce, a resztę 
sprzedać. Ci, którzy są w posiadaniu premiówek 
od lat wielu, nioby nie stracili, sprzedajllc je 
po 200 rb. lub nawet taniej. Początkowo na
bywano je po 100 rubli, a przy samej emisyi 
jeszcze taniej. 

W każdym razie lepiej teraz ponieść stratę, 
aniżeli dusić premiówki i dojść do tego stanu, 
ze trzeba będzie do nicD dopłacać po 50, a na
wet 100 rb. rocznie. 

Z OS'l'ATłlIEJ POCZTY. 
-8-

,Przeniesienie zwłok Siemiradzkiego. 
Złożenie zwłok Siemiradzkiego odbędzie 

się w sobotę d. 26·go b. m. Uroczystość roz
pocznie się nabożeństwem żałobnem w kościele 
N. M. Panny, poc2.em zwłoki przeniesione zostaną 
do gl'obu zasluzony'ch. O. Aniuł, kapucyn, wy
powie mowę żałobną w kościele podczas nabo
żeństwa. Dalej w"czasie pocbodu na 8kałkę i 
przy złużeniu zwłok przemawiać mają: prezydent 
miasta Friedlein, reprezentant' akademii sztuk 
pieknych i dyrektor Muzeum narodowego, prof. 
dr: Kopera. Podobno w imieniu Akademii sztuk 
~'iękllycb przemawiać będzie prof. dr. Konstanty' 
G/n'ski. Szczegółowy program ogłoszony będzie 
w tych duiacb. 

R()zkaz do armii cesarza Franciszka. Józefa. 
Cała prasa austryacko~węgiel'ska jest zasko. 

czona i zatrwożona rozkazem do armii, który 
wydal cesarz Franciszek Józef po powrocie 
'1,; manewrów pod Komal'nem. 

Ce ,<:d'Z chwali bardzo armię na podstawie 
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tegorocznych manewrów i podnosi wysoko jej 
zalety bojowe; wl'es:lcie oznajmia w tonie wyso
ko ul'oezystym, iż nie pozwoli nigdy i plld ia
dnym warunkiem na naruszenie jedn()llto~d ar
mii. Gar.ety komentuj ąc rozkaz ce~al':5h: i po
wszechnie wnioskują, że Franciszek Józef zd~
cydowany jest na najostrzejsze zaognienie Sl~ 
~atargu z Węgrami w sprawie wojr;Jkowej. Wre
szcie prawie wszystkie dzienniki są zdania, że 
cesarz nie użylby tak ol:ltrego tonu, gdyby mo
bilizacya armii nie była spodziewaną w najbliż
szej chwili. 

Kongres w sprawie matcdońskiej. 
'We włoskich sferach dyplomatycznych krążą 

uporczywe pogłoski, jakoby minil'lter prezydent 
gabinetu włoskiego, Zanardelli, miał zapropono
wać wielkim mocarstwom zwolanie kongresu eu
ropejskiego w sprawie macedoń8kiej. 

Kongres ten ma obradować na podstawie na
stepującego programu. 

~ 1) Kongret; ma załatwić nietylko sprawę ma
cedońską lecz i Rprawy: staroserbską, albańską 
i ormiańską; 

2) ziemie bałkańskie powinny być oddane 
narodom bałkańskim j dlatego wielkie mocarstwa 
nie będą dążyły do nabytków terytoryalnych na 
półwyspie bałkańskim; 

3) państwa bałkańskie: Rumunia, Serbia, Gre
cya i Czarnogóra powinny uczestniczyć w lwn· 
gl'esie narówni z wielkiemi mocarstwami; o B ul
garyi projekt kongresu nie wspomina, ponieważ 
jest ona księstwem lennem; 

4) wreszcie na kongres powinni być zapro
szeni przedstawiciele powatallców macedońskich. 

Sprawy serbskie. 
D~ienńiki serbskie coraz bardziej stanowczo 

utrzymują, jakoby nici spisku oficerskiego w Ni
szu były nawinięte na kłębek za gmnicą austro· 
serb8ką· 

Podobno w Austro:-Węgrzech powstał pl'ojek t 
wywołania nowego pł'zewrotu dynastycznego w Ser
bii i dlatego werbują warmii serbskiej stronni
ków dla nowego pretendenta, naturalnego syna 
Milana i pani Christicz. 

W proklamacyach, rozrzuconych wśród wło
ścian serhskich j imię tego pretendenta wspomina 
otwarcie. 

W chwili, kiedy zbierająca się nad BaJka
nami burza - piszą gazety białogrodzkie - gro
zi całemu słowbństwu j gdy tylko w jedności 
słowian bałkańskich leży zbawienie, w Serbii nie 
ustają rozterki wewnętrzne. Jeden jeszcze krok, 
a Serbia strGić może swoją niezależność państwo
wą. Pułki aUBtryackie wyruszą na stłumienie 
rokoszu wojskowego w Serbii, z którym rząd ~el'b
ski poradzić sobie nie umie, jeśli skupszczyna nie 
zdoła wykorzenić złego i nie utrwali porządku. 

Grecy w roli powstańców. 

Nakoniec i grecy zamieszkali w Macedonii 
zaczynają wyHtępować wraz z bułgarami przeciw 
turkom, dopuszczającym się coraz to większych 

. okrucieństw na ludności cbrześciańskiej w Mace
donii bez różnicy rasy do jakiej ona należy. 

W tych dniach sztab główny 8 rewolucyj· 
nego okręgu macedoń,~kiego rozeslał do wszyst
kich miast i wsi greckich w wilajecie adryano . 
polskim okólnik j w którym wodzowie powstania 
wyrażają swoje zadowolenie grekom za to, że 
pragną oni podtrzymać swych braci bulgarów 
w walce z turkami, od wiecznym wrogiem chrze
ściaństwa i wzywają greków aby wysłali swoich 
delegatów w celu wspólnego obmyślenia planu 
działania. 

Jak donosi "Times", mieszkańcy 15 wsi 
w okr~gu kostoryjskim, gdzie ludnoś(S jest mie
szana i składa się z bulgarów, I:lerbów i greków, 
przyłączyło się do powstania. 

Różne wieśoi. 

- Hr. Juliusz Andrassy nie przyjął misyi 
utworzenia gabinetu węgierskiego, ponieważ vVe
kerle nie chce przystąpic do proponowauej prze
zeń kombinacyi ministeryalnej. 

- Podobno mocarstwa po raz ostatni upom
niały Bulgaryę, aby nie rozpoczynałfl wojny z Tur
cyą, po której ani Bulgal'ya ani Macedonia'uie 
mogą się spodziewać korzyści. 

- Zwołanie rezel'wbulgal'skich nastąpiło 
z największym pośpiechem. Liczba powołanych 
nie przekracza jednakże 8000 ludzi. W. Porta 
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oświadczyła, że zmobilizowanie przez Bulgaryę 
więcej nad 5000 judzi u~ażać b~dzie za <ClUHUl 

belli). WojsIw bułgarskIe podzIClono na trzy 
oddziały z główne mi kwaterami w Dupnicy, Fili
popolu i KizigalacJJu. 

W Niszu na pozbawionego komendy ge
nerała dywizyi Jankovica napadł z nożem w r~· 
ku żandarm serh:.ski, przebrany po eywilnenm. 
Generałobro[)ił !:lię, napastnik zbiegł. 

- Ani na poniedziałkowej, ani na wtOl'
kowej radzie gabinetowej chamberlainowHlddl 
projektów celnyeh nie rozstrzyguic1to uawet w za~ 
sadzie. 

W Paryżu odbedzie sic w niedziele radu 
mini~tl'ów pod pl'zewodni~twem 4Loubeta, ua, ~któl'ej 
mają zapaść bardzo ważne postanowicnia. 

-:-:-:-

Tele ramy* 
lOd wlasnych korespondentów). 
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Pctersburgp 17 września. W ministcryum 
spraw wewnętrznych podniesiono SpI'VLW~ zało·· 
żenia w wielkich miastaeh warsztatów popra.w
czych dla niepoprawnych termina.torów rzeiuie~l
niczycb. Urządzeniem t<lkich wal'tjztatów maj~~ 
się zająć zgl'omadzcnia rzemieślniczc. 

Lwów, 17 września. Sejm galicyj8ki hędzie 
odroczony od 25 do 30 b. m., z powodu zwo~a·' 
nia rady państwa. 

Madryt, 17 września. Pouiewa1. okazało I<lię, 
że prawie wszyscy agenci i urzędnicy policyjni 
byli t:lpMnikami i paserami złodziejów i zbl'o
duiarzów, cały personel policyjny lHndrytl1l mm
nięto z urzędu. Do wykrycia. nadużyć przyczy
niła się pn.t~a madrycka. 

Białogród, 17 września, Generał Misicz, 
przeciw któremu gMwnie zwracają 8i~ oflCel'o~ 
wie spi8kowcy, został usnni~ty z urz~du komem~ 
danta. Biułogrodu i mianowany profesorem aka
demii wojskowej. Dekret królewski nakazuje, 
aby adjutanci królewscy tylko po trzy lata 
a oficerowie ordynansowi po roku zajmowaU te 
posterunki. 

Londyn. 17 września. Wedle gazety ,., CIH'o
nicIe> rząd angielski postanowi! położyć kres 
okrucieństwom tm'eckim w Macedonii i w tym 
duch u wystosował notę do W. Porty, dla popar
cia której wysyła flotę wojenną na wody tu
reckie. 

Smyrna, 17 września. Tutejsze wojHka tu
reckie, 0ddawna niepłatne, odmówiły posłuszcil
stwa rozkazom mobilizacyjnym i znieważyły ofi
cerów. 

Londyn, 17 września. Chamberlain, Hitchie 
i lord Georg Hamilton, sekretarz stanu dla Iu
dyi podali się do dymi9yi, kt6rą król przyjął. 

(Chamberlain motywuje swoją dymisyę tern, że jeśU 
jego p~'ojektu taryfy protekcyjnej dla. kolonij na razie 
przyjąc nie moina, rząd powinien przynajmniej popierać 
plan odwetu co do państw, kt.óre zaprowadziły li siebie 
cIa ochronne. Przyp. Red.). 

Wiedeń, 17 września. Hozkaz cesarza Fran ... 
ciszka JÓzefa do armii tłómaczą wizytą cesarza 
Wilhelma II. podczas której ma być pod pisana 
umowa wojskowa pomiędzy Niemcumi i Austl'o
Węgrami. 

Budapeszt, 17 września. Dzienniki opozy
cyjne agitują, aby Węgry na rozka'l: cesarski () 
jednolitości armii od powiedziały odruową płace
nia podat.ków. 

Bytom, 17 -go września. Prokurator zażądał 
surowych kar dla oskarżonych w procesie o za
burzenia w Hucie LlIul'y. Dla 4 z nicb. proku
rator domaga się trzech lat wiezienia

j 
dla 17 

d wóch lat, dla 7 jednego roku," dla resy.ty od 
sześciu miesięcy do cztel'ech tygodni; dla ojca i 
brata Korfantego dwóch lat więzieuia. Trzech 
od odpowiedzialności uwolniono. Wyrok jeszcze 
nie zapadł. . 

Gniezno~ 17 września. Dzisiaj przed izhą 
karną l'ozpo0zął się proces o rzekome ułatwienie 
Piaseckiej ucieczki z 'Wrześni do Galicyi. 

N a ławie oskfll'żonych zasiedli: lek31'z.oku
lista dr. 'Felicyan Niegolewski z Poznania, adwo
kat Adam Woliński z Pozn(l.nia, kupiec i redak-
tor Stefan Chociszewski z Poznania, wła~ciciel 
dóbr rycerskich Pranciszek Beym z Białężyc, 
właściciel ~iemski Stanisław' Ziołecki z Wrześni, 
kupiec Antoni Winnieki z Wrześni, majster mu
larski Stanisław Grochowski z Wrześni, właści-
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ciel dóbr rycerskich Lutomski ze Stawu, kowal 
l.Judwik Nowakowski '[, 'Vl'ześni, maister 8zewcki 
• Julian Sta~lZkiewiez z Wrześni, ks. pr()bos'[,e~ 
Ł3W,hędz~i. z Wł rześni, kupiec Ignacy Janicki 
z rzesm, ez onek izby panów Józef KościeIski 
na JVIiłosławiu i ks. prałat Stychel, poseł do 
sejmu. 

Trybunałowi przewodniczy sędzia Ellgel. 
DZIsiaj odczytano dokumenty, znalezione u 

dra Niegolewsldego, poczem przesłucb:mo samego 
Nieg·olewskiego. 

Sędziowie usiłują nadać procesowi powazny 
charakter polityczny, zarzucają oskarzonym akcyę 
antirządową· Adwokaci Dziembowski i Lenzman 
protestują przeciw temu. 

ostatniej chwili. 
(Od wlasnych korespoudentów). 

Petersburg, 18 września. 'Yszystlde tuu 

1ejsze gazety, omawjając wypadki ba1kańskie, 
przedstawiają je w bardzo ciemnych kolorach. 

Petersburg. 18 września. Kolej mandżurska 
przeszła pod zawifidywanie namiestnika, kontr
~dmirała Aleksiejewa. 

Sofia, 18 września. Na granicy bułgarsko .. 
tureck.iej pokazały się już pierwsze bataliony 
wywiadowcze. 

Wiedeń, 18 września. Rozkaz do armii ce
sarza Franciszka wywołał na Węgrzech niesły

chane wrażenie. Ogólnie twierdzą, że był on 
wynikiem wpływów cesarza "'\Vilhelma. 

Wiedeń, 18 września. Cesarz Wilhelm przy
był o godzinie 101

/ 2 rano. Urządzono mu przy
jęcie niezwykle owacyjne i pompatyczne. Przy 
wyjściu z wagonu powitały go strzały armatnie. 
Na całej przestrzeni od dworca do Burgu 15tały 

I3zpalery wojska. Wogóle :wład:le austryackie 
przyjmują cosarza Wilhelma ze specyalnem wy
różnieniem, akcentując nierozerwalność sojuszu 
austro-niemieckiego. 

KATASTROFY __ &1II1IIl1li_ 

Hiobowe wieści . przynoszą nam telegramy 
ze Lwowa. 

lwów, 18 wrześnja. Dzisiejszej nocy 
m 

ROZWÓJ. -- dnia 18 września 1'. 

I spłonęło miasto Złoczew; zgorzało ogółem 
600 domów mieszkalnych i 1000 zabudowano 
I{Ukanaście tysięcy ludzi bez dachu i mie-
nia. ogniu znalazło śmierć wiele 
dotychczas znaleziono zwęglone 
osób. 

Lwów, 18 września. Nadcl10dzą coraz wię
cej przerazające wiadomości o pożarze w Zło
c:lewie, O uratowaniu mienia, wobec BUnego 
wiatru, nie mogło być mowy. Pożar szerzy l 8i~ 

z przerażaj ącą szybkością. 
(Miasto Zloczew, polożone w Galicyi Wschodniejl 

liczy przeszło 20,000 mieszkanców. Przyz. Red.). 
Lwów, 18 września (godzina 11 rano). Mia .. 

steczko Monastenysko W płomieniach; dotychczas 
spłonęło pół miasta. 

CENY ZBOŻA I PASZY. 
Łódź, 18 wrzenia. 

Pszenica wyborowa 
. " średnia 

5.85 za korzec 
5.50 

Zyto wyborowe polskie 
" średnie 
" rosyjskie 

4.25 
4.15 
4.00 

Jęczmień wyborowy na kaszę 3.~łO 
rosyjski 

"browarny 4.50 
Owies wyborowy obroczny 2.85 

" średni 2.70 
" rosyjski 2.60 

Wyka szara 
Groch warzelny 

" na paszę 
Tatarka 
Łubin wyborowy 

" średni 

G.25-8.50 l, 

" 
Kartofle 2.50-2 00 " 
Siano 1.20-0.75 za cetnar 
Koniczyna 1.60-1.20 
Słoma prosta -.75 

" targana - .65 

Tranzakcye ożywione, dowozy więcej jak średnie. 

Rozkład pociągów. 

Od l-go maja. 

Kolej Fabryczno-Łódzka. 

Odchodzą z Łodzh o godzinie 12.22, 6.4:4*, 

1.12, 8.45**, 12.43, 2.55, 4.25**, 6.02*, 7.28. 

PlI"zJ'ohodzą da Łodzh o godz. 8.09, 5 .. 108, 
8.25**, 9.32, 10.25·, 3.50, 5.03, 8.1U, 10 .. 210**. 11 .. 02*. 

Pociągi, oznaczone ., slużą dla bezpośredniej komu-
, , 

I 
! 

7 

nike.cyi "Łódź - Warszawa" \!)(jZ pl'zesiad,tni~ I, pociągI, 

oznaczone "\ przeznaczone są dla letników . 

Kolej W arszawsko-Kaliska. 

OdlolhlOtil22~m dOI I{;tdiisza o godz. 7.20, 2.08, do 
W81~5zaw,. o godzinie 1.01. z Kan .. 
.za o godz. 12.46, 4.55. 

Kolej Obwodowa. 

Odchodzą ze stacyi Łódź-kaliska do Ostrowca o go
dzinie 7.315, do Koluszek o g.2.14, do Tomaszowa o g. 6.10. 
Przychodzą do sto Łódź-kaliska z Ostrowca o godz. 6.33, 
z Tomaszowa o g. 9.55, z Koluszek o g. 1.51. 

Uwaga.. Godziuy wydrukowane tłustym drukiem 
oznaczają czas od 6 wieczorem do 6rauo. 

- Bawiąc chwilowo w Łodzi, potrzehowa
łem na uroczystość weselną bukietów i girland, 
polecono mi zakład ogl'odniczy p. 0:3w81da Bren
nera, który mieści się przy ulicy W ólczańskiej 
pod ~R 112, zamówiłem więc potl'zehne przed
mioty kwiatowe, któ:::'e nietylko, że były na czas 
umówiony 8zy bko zrobione, ale estetycznie i 
gustownie wykończone, za co należy si!i pochwa
ła ogrodnikowi, pracującemu w firmie p. Bren
nera, który prawdziwie zasłużył na poparcie. 

Wł. Gutowski, z Na~ielska. 

O-O 

Dr. Soło iejcZYK 
Specyalnie Dzieci 

choroby wewnętrzne 
Piotrkowska .M 123. 

I Przyjmuje od 9-10 r. i 3-5 popol. 554-r-1 

\ SZKOŁA TAŃCÓW 
I 

i St. Zaborskiego 
I
~ (Piotrkowska 45 II piętro) 

przyjmuje zapisy na kursy 1 które się rozpoczną 

\ w połowie września. 1276-8-1 

,mM fil 

Smaczne gospod'arskie ~~~lIllii Anall. !)okój do wYUllj~eia. PJotl'kowska.M 7tL 
WI!ł:omcść w sklepie L. FIat'o. 

1712-3-1 II 

I I • I 
w domu prywatnym (wydaje się w domu na miasto), 

1338-3-1' Ulica Krótka Ni 12, mili Ni I .. 

KanarkU 
Przybył ś 1fleży transport zagra.

nicznych, najlepl:lzyeh śpIewaków, 
w dzień i przy świetle. Do sprze
dania w Hotelu Rzvmskim. Miko-
łajewska M 69. Ernest Peszel. 

Vl36-6-1 

SlllaCln~ Omaar 
i olacye 

wydaje mleczarnIa. 
Dzielna I,W. Rydza. 

. 1339 --3-1 

Choroby weneryczne 
i skórne 

Dr. S. LE KO lez 
powróci'. 

Zachodnia M S8 
(obok lombardu ak~yjnel7t). 

dla panów od 8 - 11 r. 1 od 6-8, dla 
... d.~m .od .5-6 godz. . 
W niedziele f święta od 9-12 j 5-7. 

599--'-0-99 

I.. Malczyński 
Lekarz weterynaryJ zamiejzkuł 

W Łodzi, Piotrkowska 190. 
1198-1u-O 

Choroby weneryczne, mO Illl 

czopłciowe i skórne 

Dr. H. ~U~ ~KI 
ulica Nawrot dA 

przyjmnje 8-11 r., 5-8 w. Panie 
3-4 pp. W niedziele i święta od I 8-12 r. i od 4-6 pop. 781-0-4 

Dr. Mich~ Maryan Poznańsu 
b. ordynator Szpitala Homeopatyoz .. 

nago VI Petersburgu. 
przeprowadził się na ul. Przejazd 8 
~fll'iyjmnje ~horych coddennie ou 11-1 

l od 6-7 popołudniu. 
1491-0-29 

--------~--~~~~ 

Ohoroby skórne i weneryozne. 
ulica Krótka Ni 4. 

Przyjmuje od godz. 10-2 i Q-9 w. 
p~~~~.J~~P.!~ 159-0 .. 6 

Dr. A. Grosglik 
Choroby skórne, weneryczne 

i moczopłciowe. 
Od 8-12 rano, 5-~ wiecz., panIe 3-4 

popołudniu. 

Cegielniana 23. 1608 d-O 

I BrYCZka na resorach w dobrym stanie, 
do sprzedania. Piotrkowska 121, Wa-

gner. 1703--]--1 

D-wie magle ~ą zaraz do sprzedania. 
Wiadomość ul. Nowo-Zarzewska .Ni 4, 

m. 2:ł. 1687-4-.3 

Do sprzedanIa męzlra garderoba. mało 
używaua.. Wiadomość ul. Piotrkowska 

154 w sklepie obuwia. 1668-3-.3 

FortePlan- now~ncertowy do sprzeda.. 
nia. Piotrkowska 111 w pralni che-

micznej. 1658-10-6 

Foxterrler do sprzedania. Ul:- Milw 
}ił 20, m. 6 parter. 1701-3-1 

M· łodzienlee inteligentny, z dobrej rodzi
ny, posznkuje miejsl!a w sklepie spo

żywczo kolonialnym. Oferty składać w 
adm. "Rozwoju'" pod nSubiekt". 

1706-d-l 

Magle do sprzedania. Zawadzka .Nt 26. 
1706-2--1 

Osoba. młoda, intdigentna, energiczna, 
cierpliwa., poszukuje miejsca Jektorki 

lub opieki przy chorej, w godzinach popo
łudniowych w domu zamożnym, gdzie jest 
fortepian, bez wynagrodzenia. Oferty 
składać w adm. "Rozwoju" pod lit. "E. 
R" 1704-2-1sw 

Przybłąkał się duży pies, maśCii6iiej. 
Odehrać go mozna na nI. Alekaandrow· 

sklej }ił 26 w piekarni. 1693-3-3 

Poszukuję lekcyj rosyjskiego za muzykę. 
Wynajmuję pokoj umeblowany. Wól

czańska 79 m. H od 11-1. 1677-3-.8 

Poszukuję 80-60 garncy mleka dr,łen
nie na roezną sbłą dostawę. Oferty 

przyjmuje adm. "Rozwoju" pod "Mleko". 
1669-3-.3 

POkOj do wyna,ęcia w każdym czasie 
przy rodzinIe, na z~da:nle może być ume

blowany dla samoinej ll:,soby. Długa 20 
m. 22. 1811-3-.1 

PrZYbłąkd .I:Iię wyżeł l'!:.aad jasno· żÓłtej: 
::II białym pasem na głowIe i pierl:!iaeh. 

Odebrae go możoa na ul. Dłnglpj J'& 137. 
! 1708-3-1 

Tanio do sprzedania Iłldep kolonialn~. 
z powodu śmierci. WladomoM w cu

kierni Dzidlna li 10. 1700-4,-2 

Uczeń 8 klasy gimnazynm, fJlologlcznego 
poszukUje kondycyj. Oferty proszę 

składać w adm. "Rozwoju" dla "A. B. Ca.. 
1678-3-.2 

Zaginął wyźeł maśeł żółtej, z bl!lł~m Pi
Bem na głowie, piersiach i z białeml 

łapami na dole. Proszę odprowadzić go 
na nI. Targową :Mt 79 do portyera za so-
witą nagrodą· 1691-3-3 

Zgubiłam ka.nkaB~i, oamiątkowy pasek na 
. ul. Plotrkowsldej. Za zwrocenie go dobre 

wynagrodzenle! Przt:ljazd 12 m. 12. 
__ ~~ ____________ ~1_709-3-1 

5000 rb. zaraz potrzeba D? pierwszy 
numer po Towarzy8tv!ll~. Proszę 

składać oferty w adm wRozwojn 4 pJd lit. 
"K. Sy 1702-3-1 

OGŁOSZENIE 
ZARZĄD 1-1 

ri żelaznej 
Fabl"yczno' .. tódzkiej , 

niniejszem zawiadalnia, wysylających 
ładunki, że na stac. Łódź dnl3v 
8 września st st. 1903 r., o g. 10 ra
no, na zasadzie § 40 .i 84 ogólnej 
ustawy Rosyjskich dróg" że~a:~,: 
będą sprzedane z glosnej H· 
cytacyi nie wykupione przez odbior
ców towary, przybyłe W m.jsler
pniu 1903 r. za frachtami ze st.: 
Warszawa m. X2 140735 Goldcwęig1 
ser 7 p. 02 f.; N aryszkino Kg 608 
Kozin, konfitury 2 p. 33 f. 

Uwagau! W razie, gdyby licyta
cya w dniu wyżej oznaczonym nie 
do szla do skutku, to powtórna osta
teczna sprzedaż odbędzie się dnia 
10 września stu st. 1903 r. o g. 10 r. 
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Pensya IV klasowa żeńska 

l I 
ulica Dzielna Ni U .. 

S I 
Hurtowy i detaliczny 

Łódź, 
Piotrkowska 

oraz skład herbaty firm 
Za pisy przyj muj~ się. Lekcye rozpoczęte. I 

1135-17 -17 ; 

Sklad Artykułów specyalnych Towarz. 
J. 

Re~rezentallci na Królestwo PolsKie 

t 
• I 

Warszawa, Hołel Bristol 
polecają 

Dźwigi "Ulia" 
Maszyny do pisania "Remington" 
Wagi amerylmliskie ~,Fairbankau 
Biurka amerylmllskie "Derby" 
\Velocypedy amerylmńskie "Cleveland" "Rambler" 
Szafki składane "Wernickeu 
Koła pasowe drewniane 
Lampy naftowe "Wallsa" 

._ l • 

poleca: Odstale wina kurac yjne W ęgiel'skic; FrarH:ll~ldo, HUlisldo, lIiHzpań
slde, W·loskie -"Vermouth" tudzież koni a.lu knracy.JIw , oraz rUlll y i lilcie-

ry krajowe i zagranieZlll'. 

Wina Krymskie: biaŁe i czerwone od 40 kop. dl) l l'llbla za butolkę· Mio
dy staropolskie od 60 kop. do 10 rb. za bnt(dkę· 

Kawior asłrachański 171-r-1G\ 

gruboziarnisty bez soli, oraz W8Z(llkio towary w zakrns :{oluniaIIlY ideli· 
katesów wchodzące. Cukier po cenach staŁych tabl'ycl.llyeh. 

IV klasowa pensya żeńska z kursem progimnazyum rządowego 

Z~fii Z Ba~~r~ 
z dniem 14 lipoa przeniesioną; została do nowego lokalu 

przy ul. 

Zapisy nowowstępujących uczenic, zarówno przyehodnich, 
jak i pensyonarek, przyjmowane są w kancelaryj od dnia, 
sierpnia r. b. przy ulicy Zawadzkiej 24. Lekeye I'ozpoezęły 
1 września. 

~I;~D; ~~ friD;lis. I biuro nauczycielskie 
Segregatory "Imperialu, I· 

I Personne dlplomee eherche leconB. Offres I . ROŚCISZ[ SklEJ Zastępca na Łódź i okolice 
H. Sili Neumark ul. Widzewska J(g 47, 

aerlenses a la rCdactlon 11M. B". 

I 
t~34--3--1 

Po~;;'ią~ się na umieTz'Czo-;;--w'· tń
I tejszYl1h dZlenuikaeh, przez p. FolI .. 

3-2 ZARZĄD 

Drogi lelaznej F abryczno-lódzkiej 
niniejszem zawiadamia, wysyłających ladunl~i, że na st. Łódź zalegają nie wy
kupione przez odbiorców tow., przyb. w m. lipcu r. b. za fracht.: 

Dlanua ogłoszenia, my niżej podpisani, 
oświadczamy nlnłejszem, Iż założone przez 
p. Jakóba Heimana i pod firmą p. N· M, 
Follmann, jako wBpOłwłaaciclela prowa· 
dzon8 przedsłęblol'l:łtwo betonowf', po do .. 
browo]nem porozl1wleniu alę prowadZiĆ 
będziemy 1 nadal w dotychczasowym kie
ronko, aż do dalszego zawiadomienia. 

Małan Folimann 
Jakób Haiman. 

1331-1--1 

AU ZV lELKA 
muzyki ze świadectwem Warszaw-
skiego Instytutu muzycznego udziela 

lVIława M 4643 krochmal, Fried; Bendery N'l~ 4367 welniane tow, Imas; 
Szawie Nr! 6477 welniane tow., Szylat.;ki -ŁuziIlski; Ryga III ·M 11754 
cerata. Akc. Tow. R. p. wyr. ol.; Poraj Nl.l 172 samodziar, Presman; Bę
uziu j\~ l l59 mydlo, Rychtel'; Radomsk oM 733 meble gięte, Tonet; Klesz
czele J\1t 2791 drzewo opar., Wagnt-'f; Aleksandrów M 11104 galanterya, j 

Wierzbolowski; Aleksandrów J(g 10840 azbest, Kuźnicki; Aleksandrów Ng 
8715 części.. maszyn., Ag. pogr. Prejs; Aleksandrów:N1 8988 manufakt., 
Agentur. pogl'. Szargorodzki; Warszawa M! 7034 bronz, Maciejewski; War
szawa Nil 20956 drewniane gwoździe, Juwiler; \Varszawa Ng 21443 suk. 
skrawki, 8zymel; Vvarl:lzawa ~ 21409 lak spirytusow., Mozow; Moskwa I 

st. m. ~~ 7187 jedwab. towar, Krainow; Preczystoje JW 94 welniany to- :, 
wyr, Jewlonin; Poltawa:N2 22396 tektur. wyr., Zajcew; Białystok M ł 
20207 wełniany towar, Solnicki; Białystok Jlrg 20199 welniany tow., 801- I 

nirki; Białystok Nl! 20209 wełniane tow., 8olnicki; Petersburg Nl! 497~4 
wełniano tow., Bernstein-Epstein; DwiIlsk Ng 12013 manuf., Jehnow; 
PiIlsk . ~ł! 5051 meble gięte, GotIieb; Ostrogożsk.N2 2958 manui.. Clll'y
tenkow; Rostów N2 272 I 3 tytoń, Ros. DOIlska fabr.; vViedeń M 10 żelaz. 
wyr., Perl-Fiszer; Troppawa .:~~ 1 kam. mar., Czprwet-Iwanow; lVIar
kranstein M 1 cement. wyrob., Gaspari, Toruberg; Ryga Ng 70058 resztki 
baw., nie przyjęte. drzez odbiorcę. 

; lekcyj gry na fortepianie, teoryi i 
harmonii. Wiadomość, Piotrkowska 
261, m. 18, lub w administracyi 
"Rozwoju4

'. 1235-16-śp2 

Wyżej wyszczególnione towary, jeżeli nie będą przyjęte przez odbior
ców w terminie 3 miesięcznym od dnia niniejszego ogłoszenia, to takowe 
będą sprzedane z głośnej licytacyi na zasadzie § 40 i 90 Ogólnej ustawy 
Ros. dróg żelaznych. 

FU' 

MATERY6\ŁY PISMIEIINE. 
Ulica Piotrkowska M 83. =e " >a 

I 11 N" fi ... Co< ag CI.) r+ 

~~ 

-
Q .-

00 :E tD 
~ 

., 
Unca Piotrkowska NR 83 .. 11\ 

Witraże franCUSkie.'" 1049 '20-12 .. 
. . _._._-_ ...... _. __ ._--.-.- _._----... \ 

Do ~racowl1i Wlao, JaniszewsKiej 
Potrzebne są zdolne 

taniczarki. 
Ulica Przejazd .1\& 16, pierwsze 

piętro od froutu. 

Zaraz do wynajęcia 
2 pokoje z kuchnJą i wszelklemi wygoda
mi. Ul. !Sw. Karola.N2 3 m. 12. 

1326-3-3 

Dla panienki 
I pokoj przy rodzinie, z całodzlennem n
I trzymaniem zaraz do wvnajęcla. Wiado-
I mość w adm. "Rozwoju"'. 1317--3- 3 '-

ul. Piotrkowska 90 
poleca polki, frallGUski, niumki i an
gielki. 1200-12-2 

A R A G O g t St. GórHklego, tma~ 
" Iły ze 8WH.I 6kntecz-

noścl3~s IWloIB~~~~nle Odcisków 
Sprzedaż w skłildslJh apteczny(\h i per-

tnmerysoh. 684-30-28 
...,Eksikans" od potu i odparzenia ciała, 

25 kop. 
Reprezentant n~ Łódź, C. By_trza'" 

nowski" Piotrkowska aa2 .. 

.11'11 •• 

DEllutlE tlUllOl 
ElllAII 

LILA 

"--

Zlot,. mec.:'al 
D8 wY!ltawie'kucharlikiej, otrzymało ma

sło z WUczyr, będące na składzlb n 

Pili O. 'i'auchert 
Mikołajewska 29 m. 25 .. 

136-d.- 30 

. ____ ~~----~ ____ --______ --__ ----__ ~~~O-S-B-O~~-{e-H-O--~~e-Hay.poro, r. ~O~5h, 5 CeHTa6P._a __ l_90_3 __ r_. ____________ ~--------------~~~---
W tlocznl I'IRozwoju," Piotrkowska. li 111. Reda.ktol' i Wydt\wca W. Czajewaki .. ' 
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